
WARSZAWA, 7.4. Jak dalece idzie 
bezczelność niemiecka i nienawiść ich 
przeciw Polsce, świadczą głosy półofi- 
cjalnej prasy niemieckiej oraz komuni­
kat agencji „Tel Umon“, który zapowia­
da, że poseł niemiecki w Warszawie ma 
polecenie wystąpienia z ostrym prote­
stem przeciwko wypadkom, których wi­
downią w ostatnich dniach był Górny 
Śląsk. W szczególności chodzi o „fakty 
brutalnego maltretowania Niemców w 
Katowicach i w Królewskiej Hucie*. Ko­
munikat w dalszym ciągu stwierdza, że 
cały naród niemiecki żąda interwencji 
dyplomatycznej i odwołania się do Ligi 
Narodów, ażeby uzyskać ochronę swych 
rodaków, gnębionych w niewoli polskiej. 
W każdym razie Niemcy nie mogą do­
puścić, ażeby wypadki z ostatnich dni 
miały się powtórzyć.

PROWOKACJA.
Komunikat powyższy jest więcej niż 

bezczelny, gdyż zakrawa poprostu na 
zwykłą prowokację. Wszelkie próby ja­
kichś protestów niemieckich winny się 
spotkać z najostrzejszym i kategorycz­
nym odporem, nietylko rządu polskiego, 
ale całego narodu, który wreszcie powi­
nien wyjść ze stanu równowagi i oka­
zać swój gniew w stosunku do prowo­
katorów i podżegaczy wojennych.

W.W.P.P. Doktorom Suchodolskie-

roby żony mojej serdecznie dziękuję. 
Równocześnie dziękuję siostrom od­
działu ginekologicznego i pielęgniar­
kom za szczerą i troskliwą opiekę

Tadeusz Uf u jarski.
2432

LIGA MA GŁOS.
Czterokrotne wystąpienia ambasado­

ra polskiego w Berlinie p. Wysockiego, 
ujawniły kilkaset wypadków niesłycha­
nych, ohydnych gwałtów, jakich dopu­
szczali się bandyci z pod znaku Hitlera 
nad obywatelami polskimi i to nietylko

Poseł Moltke u wiceministra Szembeka.
WARSZAWA, 7.4. (Teł. wł.) Do gma­

chu M. S. Z. przybył poseł Rzeszy, von 
Moltke, który został przyjęty przez wi­
ceministra Szembeka.

Antypolskie gwałty
hitlerowców na Śląsku.

KATOWICE, 7.4. Według otrzyma­
nych tu bliższych infonmacyj, bojówki 
hitlerowskie rozpoczęły akcję pogromo­
wą we Wrocławiu, skierowaną przeciw­
ko obywatelom polskim. W szczególno- 
ści akcja, ta zwraca się przeciwko pol­
skiej młodzieży.

Nadchodzą szczegóły odnośnie ohyd­
nej napaści bandy szturmowców na gru­
pę uczniów polskich, wracających wie­
czorem ze szkoły do domów. Dwaj ucz­
niowie, silnie pobici i poranieni, ocie­
kający krwią, zdołali się wyrwać na­
pastnikom i schronić się w pobliskich 
domach, dwu pozostałych, wraz z towa­
rzyszącym im nauczycielem p. Straszyń­
skim, napastnicy* silnie poturbowali, po­
czem uprowadzili ich w niewiadomym 
kierunku.

Wszelki ślad po uprowadzonych zagi­
nął i mimo poszukiwań, przeprowadzo­
nych przez rodziny, do tej pory nie u- 
dało się odkryć miejsca, gdzie ich ban­
dyci hitlerowscy ukrywają. Zachodzi o- 
bawa, że porwani uczniowie zostali za­
mordowani. Zgłoszenia rodzin w policji 
spotkały się z wykrętnemi odpowiedzia­
mi i nie dały żadnego wyniku. Wiado- 

żydami, ale i narodowości polskiej.
Zupełny brak reakcji oficjalnych czyn 

ników niemieckich na te wystąpienia 
powinny skłonić nasze sfery oficjalne 
do zażądania natychmiastowego zwoła­
nia sesji Rady Ligi Narodów, która po­
winna, na podstawie paktów Ligi, ująć

Jak się dowiadujemy, poseł niemiecki 
złożył notę, protestującą przeciwko an- 
tyniemieckiem wystąpieniom na Gór­
nym Śląsku.

mość o tym ohydnym gwałcie wywołała 
wśród Polaków Śląska Opolskiego ol­
brzymie wzburzenie.

NISZCZENIE SZKOŁY POLSKIEJ.
OPOLE, 7.4. Hitlerowcy zapowiedzieli 

ostrą walkę przeciwko wszystkim Pola­
kom, którzy posyłają dzieci do szkoły 
polskiej. W związku z tą zapowiedzią w 
Grabinie w pow. Prudnickim zjawił się 
oddział szturmowców i przeprowadził 
rewizję w mieszkaniach Polaków, nie 
szczędząc szykan i maltretowania. Re­
wizję upozorowano poszukiwaniem bro­
ni. Hitlerowcy drogą terom i gwałtu 
zamierzają doprowadzić do zamknięcia 
miejscowej szkoły polskiej.

PIŁA, 7.4. Plrzeprowadzoino szereg zło­
śliwych rewizyj i aresztowań Polaków 
wzdłuż całego pogranicza. W szczegól­
ności ostrych wykroczeń dopuszczono się 
■w stosunku do miejscowych działaczy 
polskich Kasprzaka i Kleszki. Ostra re­
wizja, połączona ze zdzieraniem podłóg, 
rozbijaniem mebli, oczywiście nic nie 
wykazała i poprzestano na zabraniu pew 
nej ilości polskich książek do nabożeń­
stwa i pism polskich, wychodzących w 
Niemczech. 

w swoje ręce obronę mniejszości poi. 
skiej w Niemczech. Dowodów gwałtów 
ambasador Wysocki dostarczy w dosta­
tecznej ilości.

WET ZA WET.
Nie wystarczą jednak kroki dyploma­

tyczne. Społeczeństwo polskie winno za­
żądać zerwania wreszcie ze zbyt tołeran. 
cyjną, zbyt łagodną polityką w stosun­
ku do mniejszości niemieckiej.

Trzeba wreszcie zrównać Niemców w 
Polsce w prawach z Polakami w Niem­
czech. A więc zniknąć muszą niemieckie 
napisy na G. Śląsku, prasa niemiecka 
musi ulec takim samym ograniczeniom, 
jakich doznaje w Niemczech prasa pol­
ska, szkolnictwo niemieckie należy pod­
dać tym samym rygorom, jakim podda­
ne zostało w Niemczech szkolnictwo pol­
skie.

Naród polski musi wreszcie zrozumieć, 
że w stosunku do Niemców wszelka to­
lerancja, wszelka kultura nie popłaca, 
gdyż jest poczytywana przez nicli za sła­
bość i tylko zachęca ich do agresywno­
ści.

Psychika niemiecka rozumie tylko si­
łę pięści i przed nią się tylko korzy.

Jak wielką jest bezczelność protestów 
niemieckich, niech świadczą gwałty, 
których nad Polakami dopuszczają się 
hitlerowcy.
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Kupuj zawsze towar 
z pierwszych rąk a

SMIGUSOWKI 
wody kwiatowe 

perfumy 
dla perfumerji i sklepów dostarcza 

faliryia Psrto „anida”

Niemcy na drodze do ogłoszenia upadłości
Przygotowywanie światowego kryzysu gospodarczego.

PARYŻ, 7.4. Przychodzą tu wiadomo- 
:ści alarmujące o zdenerwowaniu, które 
zapanowało na giełdzie londyńskiej pod 
wpływem wiadomości z Berlina.

Papiery niemieckie w ciągu jednego 
łnia spadły o 15 punktów.

Panuje powszechne przeświadczenie, 
że Niemcy z zimną krwią przygotowują 
światowy kryzys finansowy i Spowodują 
spadek kursu marki, ażeby na drodze 
■szantażu przeprowadzić rewizję i redu- 
ikcję swego zadłużenia, zarówno pań­
stwowego, jak i prywatnego.

Zobowiązania niemieckie wobec za­
granicy wynoszą 107 miljonów funtów 
iw zlocie w pożyczkach publicznych, prze 
jszło 100 miljonów w kredytach, udzielo­
nych bezpośrednio przemysłowi niemiec­
kiemu i 100 miljonów w obligacjach za­
granicznych miast niemieckich.

Ta groźba oszukańczego bankructwa, 
które spowoduje olbrzymie straty wielu 
finansistów, otworzy oczy świata na rze­
czywisty charakter Niemiec.

NIEMCY PRZED KATASTROFĄ 
GOSPODARCZĄ.

WIEDEŃ, 7.4. Prasa tutejsza w spo­
sób alarmujący omawia sprawy gospo­
darcze Niemiec i ocenia je w niesłycha­
ne czarnych kolorach. W szczególności 
©mawiane jest katastrofalne kurczenie 
®ę zasobów dewiz w Banku Rzeszy, któ- 
re sięga przeszło 500 miljonów marek. 

Ten spadek pokrycia marki musi nie­
wątpliwie wpłynąć destrukcyjnie na jej 
kurs. Urzędowa Reichspost, podając tę 
informacje, zapowiada, że Austrja musi 
ustosunkować się do Niemiec z jak naj­

Raczej wojna niż rewizja traktatów
Dezorjentacja w polityce francuskiej.

PARYŻ, 7.4. .Memorandum francuskie
w odpowiedzi na propozycję anglo-wło- 
ską natknęło się na olbrzymie trudności, 
zarówno w komisji spraw zagranicznych 
izby, jak i w łonie samego rządu.

Ale główną przyczyną, która wpłynę­
ła na odroczenie publikacji memorandum 
była interwencja delegata amerykań­
skiego, Norman Davisa. Ameryka jest 
przeciwna kwartetowi wielkich mo­
carstw, powołanemu także do rozstrzy­
gnięcia sprawy rozbrojeniowej, obcho­
dzącej bezpośrednio Amerykę.

Z tego powodu, jaik również wobec e 
nergicznej akcji protestacyjnej ministra 
Titulescu, zapanowało we francuskich 
kołach lewicowych wielkie zamieszanie.

Kontuzja jest tak wielka, że brak 
wszelkiego punktu oparcia do należyte­
go orjeatowan>ia się co do kierunku fran­
cuskiej polityki zagranicznej. To też ca­
łe od jurni krytyki spada na barki Paul 
Boncoura, o którym „Echo de Paris“ pi­

dalej idącą ostrożnością.
„Neue Freie Presse“, omawiając sy­

tuację w Niemczech, podkreśla płynność 
stosunków politycznych, ciągłe zmiany 
personalne i zupełną nieokreśloność pro- 

sze, jako o najgorszym francuskimi mi­
nistrze spraw zagranicznych od szeregu 
lat.
^Niemniej wczorajsza mowa Daladiena 

w plenum izby świadczy, że premjer cał­
kowicie solidaryzuje się z Paul Boncou- 
rem i osobiście przyjmuje propozycję u- 
tworzenia d.yrcktorjatu czterech wiel­
kich mocarstw pod warunkiem, że niczy­
je prawa nie będą naruszone bez zgody 
zainteresowanych państw i Ligi Naro­
dów.

Wszystko to świadczy, niestety, że cho­
dzi głównie o interpretację artykułu 
dziewiętnastego, będącego niejako ją­
drem toczących się obecnie układów dy­
plomatycznych.

Interwencję ambasadora Chłapowskie­
go u ministra spraw zagranicznych Pani 
Boncoura — według „Libe.rte“ — możtna 
streścić w jedmem zdaniu: Polska zgodzi 
się raczej na wojnę natychmiastową, niż 
na rewizję traktatów. 

graniu Hitlera w dziedzinie gospodarczej.
Dziennik stwierdza, że katastrofalne 

kurczenie się zagranicznego handlu Nie­
miec musi doprowadzić do niechybnego 
załamania się gospodarczego i finanso­
wego Rzeszy. Przestrogą pod tym wzglę­
dem jest sprawozdanie Banku Rzeszy, 
które powinno otrzeźwić obeenych kie­
rowników polityki niemieckiej i skło­
nić ich wreszcie do poważnego zastano­
wienia się nad sytuacją finansową kraju.

Ubytek jednej trzeciej miljarda de­
wiz Banku Rzeszy, zmniejszenie się port­
felu wekslowego o jeden miljard i spa­
dek kapitałów towarzystw akcyjnych o 
2.4 mil jardy jest najlepszym obrazem ka­
tastrofy gospodarczej narodu niemiec­
kiego.

Równie dosadnie maluje tę sytuację 
dziennik „Die Stunde“, który wręcz za­
powiada, że Niemcy są na prostej drodze 
do ogłoszenia upadłości i wstrzymania 
płatności swych długów, nawet i prywat­
nych. Przyczynę tego załamania się 
dziennik widzi w przejaskrawieniu ha­
seł samowystarczalności i lekkomyślne­
go wyzwania, które Hitler rzuci! kultu­
rze zachodniej i wielkiemu kapitałowi.

Dalszy spadek
KURSU MARKI.

.WARSZAWA, 7.4. (Tel. wł.) Kurs mai­
ki niemieckiej spada dalej. Dziś za 10(1 
marek ofiarowywano 209 zl. 70 gr.



.,K t K j E R ZACHODNI*' sobota 9 kwietnia 1933 rokn.

Trzcili urat wanycli rozbitków z katastrofy „Acronu*- przewieziono <io Nowego Jorku. Nasza ilustracja, dostarczona drogi) radjową, przedstawia moment wynoszenia na ląd 
w Brooklynie na noszach rannego Deala. W głębi, okryły kocem idzie również ciężko ranny Erwin, obok niego na lewo widnieje słabo sylwetka kp. Wiley. Obok (po lewej 

stronie) komendant sterowca „Acron“ F. C. Mc Cord, który Zginął w katastrofie. Na prawo kpt. Wiley, jedyny oficer załogi „Aeron“, który ocalał.

Prześladowania żydów w Niemczech
Błagania żydowskie o pomoc polską.

WIEDEŃ, 7.4. W ostatnich dniach 
przestały nadchodzić z Niemiec do­
niesienia o prześladowaniach i krwa­
wym terorze hitlerowców wobec ży­
dów, natomiast depesze przynoszą 
obecnie coraz to nowe wiadomości o 
samobójstw ach żydów.

Czy chodzi tu rzeczywiście o sa- 
moibójsitwa, czy też są one dziełem 
bojówek hitlerowskich, trudno stwier 
dzić.

Z Monąchjutm donoszą o tragicznej 
śmierci rodziny kiutpca żydowskiego 
Fritza Ekerta. Przed kilkoma dniami 
hitlerowcy zdemolowali kuipcowi 
sklep i mieszkanie, wobec czego po­
zbawiony środków do życia i możno­
ści zarobkowania, postanowił on po­
pełnić samobójstwo. Wieczorem 
Ekert oraz jego żona czuile pożegna­
li eie z dziećmi, a gdv te zasnęły, od­
kręcili kurki przewodów gazowych. 
Rano sąsiedzi znaleźli Ekerta, jego 
żonę i czworo dzieci martwych.

Prasa cytuje szereg dalszych po­
dobnych wypadków, gdzie żydzi, 
pozbawieni stanowisk, wybierają 
śmierć, nie chcąc się narażać na dal­
sze iprześladowania.

Notarjusz berliński Kurt Lange, 
pozbawiony stanowiska, utopił się w 
jeziorze Wansee. Wielkie poruszenie 
wśród ludności żydowskiej wywoła­
ło samobójstwo dyrektora gazowni 
berlińskiej Goldsohmidlta, który po 
złożeniu go z urzędu, zażył większą 
dawkę weronalu.

Przybywający z Niemiec ucieki­
nierzy żydowscy opowiadają, że te- 
ror hitlerowski trwa dalej, jest on 
jednak obecnie bardziej konspiro- 
wany i jakby ulegalizowany.

Od początku tygodnia w dzielnicy 
żydowskiej przeprowadzane są nieu­
stanne rewizje. Szturmowcy biją i 
torturują żydów, chcąc wymóc na 
nich zeznania, gdzie poukrywali 
broń,/ której zresz/ią nigdy nie po­
siadali.

W czasie rewizji wielokrotnie sztur 
mowicy okradają rewidowanych z pie 
niędzy i kosztowności. Kilku z po­
bitych żydów zmarło, policja nie ze­
zwoliła jednak na wywieszanie list 
zmarłych.

Korytarze konsulatu polskiego w 
Berlinie są przepełnione uciekinie­
rami, którzy proszą o pomoc i opie­
kę.

BERLIN, 7.4. — Niezwykle charak­
terystyczny wypadek zaszedł w miej 
ecowości Rostock, gdzie ®ąd tamtej­
szy rozważał skargę pewnej firmy 
żydowskiej przeciw posłowi hitlerow 
skiemm Volkmannowi,

Skarżąca firma domagała się sądo­
wego zakazu uprawiania niezgodnej 
z konstytucją propagandy antyży­
dowskiej. Sąd niemiecki skargę fir­
my żydowskiej oddalił i przez to an­
tyżydowskie wybryki hitlerowców 
uzyskały sądową sankcję.

Szczególnie silnie szaleje teror 
przed wźydowski w Nadrenji, gdzie 
władze samorządowe usuwają ze 
słiuiaby urzędników, adwokatów i 
lekarzy, żydów oraz roawiazuja

wszelkie umowy z przedsiębiorstwa­
mi żydowskiemu (Równocześnie 
wstrzymano wydawanie paszportów 
zagranicznych wydalonym z pra. 
żydom, wydane zaś paszporty zo- 
stają unieważnione. Policja układa 
także listy przechrztów, do których 
'również stosować się będzie zakaz 
wydawania paszportów.

Na dzisiejszej giełdzie berlińskiej 
wiellkie wrażenie wywołała wiado­
mość, i'ż cały szereg wybitnych oso­
bistości ze świata finansowego, któ-

„Wolność prasy jest przeżytkiem” 
Dyscyplinowanie prasy w Niemczech.

BERLIN, 7.4. — W Gmachu mini­
sterstwa propagandy i uświadomie­
nia narodowego odbył się w czwar­
tek doroczny bankiet niemieckiego 
związku prasy prowincjonalnej, na 
którym przemówienia wygłosili kan­
clerz Hitler i minister Goebels.

Przewodniczący związku dr. Tihuan 
zaznaczył na wstępie zebrania, że je­
żeli minister Goebels zamierza wcią­
gnąć prasę do energicznej aikcji pro­
pagandy, dzienniki muszą więc mieć 
zapewnioną możność życia inidywi-

LONDYN, 7.4. Korespondent waszyng­
toński „Tiianesa“ donosi, że prezydent 
Roosevelt dąży do ścisłego porozumienia 
z Ang-lją.

Prezydent ma nadzieję, że trudności 
związane z zagadnieniem długów wojen­
nych, zostaną pomyślnie rozwiązane.

Nietylko opimja publiczna, ale i kon-

Zbliżenie anglo-amerykańskie 
Porządkowanie długów wojennych.

sprawie uległy znacznemu polepszeniu,

Pokłady złota w Japonji
Skarby na

LONDYN, 7.4. Japonja żyje od pew­
nego czasu pod znakiem gorączki złota, 
która ogarnęła mietyllko wszystkie stany, 
lecz także władze .państwowe, starające 
się za wszelką cenę zasilić skarb wy* 
czerpany operacjami wojennemi w Man­
dżur ji.

Rząd japoński postanowił wydobyć na 
powierzchnię zatopi orne w bitwie pod 
Czuszimą krążowniki rosyjskie „NaCzi- 
mow‘ę i ,,Ruiryk“, na których pokładzie 
znajdować się miały wielkie zapasy 
złota.

Niedawno temu odkryto na wyspie 
Hokkaido pokłady złota, których war­
tość oceniana jest na 5 miljonów yenów, 
Wiadomość ta szybko rozeszła się po ca­
łym kraju, powodując wędrówkę poszu- 
kiwączów złota.

Nieco później nadeszła wiadomość z 
prowincji Ivafe, iż również tam wykry­
to pokłady złota. Wysłano na miejsce 
geologów, którzy ocenili wartość pokła­
du. na 10 milionów, yenów.

dnie morza.
Największą jednak sensację wywoła­

ło odkrycie bogatej żyły złota w górach 
Miatakusan w prowincji Ivate. Geolog 
Sąsąiki stwieindziił, że bogata żyła posia­
da liczne odgałęzienia. Wartość złota w 
nowoodk rytych pokładach sięga olbrzy­
miej sumy 10 miljardów yen.

Odkrycie złóż złotodajnych odbyło 
się w niezwykłych okoliczności ach. Od 
50 Jat corocznie przybywał do pewmego 
jubilera w mieście Morioiku stary drwa'1, 
liczący dziś 70 lat. Przynosił on zawsze 
z sobą woreczek złotych ziarenek. Z u- 
zyskanych za złoto pieniędzy kupował 
w mieście towary i wędrował dalego w 
góry.

Podpatrzył go pewien bogaty rolnik 
i stwierdził, że starzec mieszak wraz z 
dwoma synami v ubogiej chatce. Wszy­
scy trzej łamali w górach bloki krzemie­
nia i kwarcu, które rozbijali w stepie, a 
następnie wypłukiwali z gruzu ziarenka 
złota-

re są pochodzenia żyidowis/kiego, wy­
dalony będzie z banków, na które 
rząd wywiera poważny wipływ.

OBAWY
ŻYDÓW GDAŃSKICH

WARSZAWA, 7.4. (Tel.wł.). Żydzi 
w Gdańsku w obawie objęcia rządów 
przez hitlerowców zwrócili się do 
wysokiego komisarza Ligi Narodów 
Rostinlka z prośbą o zapewnienie im 
bezpieczeństwa życia i mienia.

dualnego.
Minister Goebels oświadczył, że 

rząd Rzeszy oczekuje od prasy pod­
porządkowania się zasadom dyscypli­
ny ogólno-narodowej. Tylko w tych 
granicach dopuszczalna jest , swobo­
da krytyki. Pojecie bezwzględnej 
wolności prasy jest pozostałością o- 
kresu liberalnego, który należy do 
przeszłości.

Minister zapowiedział wydanie w 
najbliższym czasie nowej uistawy 
prasowej.

' gres powitają z uznaniem zbliżenie an- 
gio-amerykańiskię. Jakikolwiek prezy­
dent Roosevelt nie wysuną! dotychczas 
żadnych propozycyj w sprawie morato- 
ijuim dla długów angielskich .wobec A- 
merykl, to jednak, jak stwierdza „Mor- 
niug Post“, widoki porozumienia w tej

Poseł Owsiejenko
U MARSZAŁKA PIŁSUDSKIEGO.
WARSZAWA, 7.4. — Poseł sowiec­

ki przy rządzie polskim, p. Owsiejen- 
ko, byl w tych dniach w Belwederze 
i odbył dłuższą rozmowę z p. mar­
szałkiem Piłsudskim.

Rozmowa na wywołała duże wra­
żenie w kołach dyplomatycznych. 
Mówią o zacieśnieniu stosunków 
polsko-sowieckich.

Plan robót
DROGOWYCH.

WARSZAWA, 7.4. (Tel. wł.) Minister­
stwo komunikacji opracowało plany ro- 
byt drogowych na rok 1953-35, razem na 
bót drogowych na lata 1933-55, razem na 
milj. zł. Plan obejmuje między iminemi 
węzeł warszawski, węzeł krakowski i 
wręzeł Zagłębia węglowego.

Hitlerowcy obchodzić będą
ŚWIĘTO PIERWSZEGO MAJA.
BERLIN, 7.4. — Partja narodowo- 

socjalistyczna .postanowiła, wbrew 
enuncjacji niektórych swoich przy­
wódców, obchodzić uroczyście dzień 
1-igo maja. Istnieje projekt, afby świę 
to 1-go maja nazwać dniem pracy 
niemieckiej.

Samolot litewski
SPADL W POW. ŚWIĘCIANSKIM.
WARSZAWA, 7.4. (Tel. wł.) W powie­

cie Święciańskim spad! samolot litewski 
wraz z 2 oficerami i karabinem maszy­
nowym. Oficerowie tłumaczyli się, że u. 
ciekli z Litwy, gdyż wmieszani są do 
spieku. Obu internowano.

Kto zamordował
D-RA BELLA?

WIEDEŃ, 7.4. Śledztwo w sprawie na­
mordowania dra Bella zostało ukoń­
czone.

Nąipad dokonany został przez dwie 
gruipy; jedna wysłana została przez sze­
fa sztabu narodowo - socjalistycznego 
Roehma, druga zaś przez prezydenta po­
licji monachijskiej Himmlera.

Kiedy zjawili się delegaci monachij­
scy, Bell usiłował wyskoczyć przez o- 
kno, czemu jednak napastnicy przeszko­
dzili. W czasie szamotania się przybyła 
druga grupa napastników. Przywódca 
jej Hńnke strzeli!' 6 razy do Beiłla, trzy 
kufle utkwiły w głowie, 2 w piersiach, a 
jedna w okolicy brzucha. W towarzy­
stwie Bella znajdował się major Heli, 
b. odpowiedzialny .redaktor dziennika 
„Der Grade Weg“. Heli również usiło­
wał uciec, wpbee czego dano do niego 
strzał, który go zranił w udo.

Kto wygrał na loterji?
WCZORAJSZY DZIEŃ CIĄGNIENIA.

Wczoraj w dwudziestym .szóstym dniu 
ciągnienia 5-ej klasy 26-ej polskiej loterji 
państwowej, wygnane .padły na numery na­
stępujące:

50.000 zl. — Nr. 68732-]-.
10.000 zł. — N-ry: 72167 118195-]-. 
5.000 zl. — N-ry: 47197 06077 95198.
2.000 zł. — N-ry: 6045 15512-]- 23044 712674- 

75145 766024- 79238 84212 87414 95577 107670 
108848 123852+ 127695+ 153919.

1.000 zl, — N-ry: 6541 9595 10299 1447? 
17817 19693 30017+ 32125 55973 49587 50977 
59380 62766 65753 68261 74256 86926 89869 
952*4 95567 91975+ 108585 117150 118556 
122110 129157 130278 130652 J 5X792 135548
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W SZWAJCARJI i W POLSCE.
W prasie szwajcarskiej ukazał się 

oifiitjailmy komunikat o stanowisku 
.rządu berneńskiego wobec napływu 
do Szwajcarji Żydów, uciekaijącyh 
•przed ruchem antysemickim w Niem­
czech. Instrukcje, wydane przez 
sozwajcarski rząd centralny do wszy­
stkich kantonów, dowodzą, że wła­
dze berneńskie nie chcą przeszkadzać 
chwiłoiWenru pobytowi uciekinierów 
żydowskich w Szwajcarji.

„Ale — powiada dalej komunikat — bio- 
rąc pod, uwagę położenie szwajcarskiego 
rynku pracy oraz zbyt wielką ilość miesz­
kających u nas cudzoziemców, może być 
tylko mowa o chwilowem. schronieniu bez 
wykonywania przez uciekinierów pracy za­
robkowej. Kantony otrzymały polecenie tłu­
mić surowo, przez wydalenie winnych wszel 
kie pogwałcenia przez Żydów przepisów o 
policji nad cudzoziemcami, a również ma­
ją one występować przeciwko wszystkim 
wspomnianym cudzoziemcom, którzyby 
chcieli wywołać niepokój wewnątrz kraju, 
lub psuć stosunki Szwajcarji z inneani pań­
stwami.

„Wydano również wskazówki, według 
których władize bezpieczeństwa imają wy­
stępować natychmiast przeciwko tym wszyst 
kim, którzy staraliby się zamieszkać na sta­
łe w Szwajcarji, a zwłaszcza gdyby okazy­
wali zamiar nabycia u nas własności nieru­
chomej, założenia przedsiębiorstwa handlo­
wego, wejścia w charakterze wspólników do 
istniejących przedsiębiorstw i t. d.“

Takie instrukcje wydała arcylibe- 
reultna Szwajcar ja, która słynie ze 
swoich derndkraitycznych urządzeń, i 
której o antysemityzm posądizić nie 
można. Zwykły zmysł samozaichow- 
czy, oraz poczucie ochrony własnego 
życia gospodarczego, jaik i szwajcar­
skiego robotnika przed napływem 
konkurencyjnych ritas żydowskich, 
podyktowały rządowi berneńskiemu 
te niewątpliwie rozumne zarządzenia. 
W okresie wielkiego kryzysu, w akre- 
Bie bezrobocia, gdy dla ludności miej­
scowej brak chleba i pracy, żaden 
rząd nie może pozwolić, by w granice 
państwa wchodziły nowe fale konku­
rencyjne.

Nic nie słyszeliśmy, aby zarządze­
nia podobne do szwajcarskich, wyda­
ne zostały w Polsce. A przydałyby 
się one bardzo, wobec coraz liczniej­
szego napływu Żydów z Niemiec do 
Polski.

Polska nie ma żadnego tytułu do 
przyjmowania Żydów, posiadających 
obce obywatelstwo. W dodatku Ży­
dzi ci skierowują się na Śląsk, gdzie 
bezrobocie jest najsilniejsze, gdzie pa­
nuje nędza nieopisana i gdzie istotnie 
niema już miejsca dla przybyszów 
obcego pochodzenia. Jeżeli Szwajcar­
ia daije uciekinierom żydowskim z 
Niemiec tylko tymczasowe pozwole­
nie na pobyt w Szwajcarji, to Polska 
ma znacznie więcej tytułów do pójścia 
w ślady liberalnej republiki helwe- 
ckięj. Uciekinierami żydowskimi mie-
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Lenin o medycynie.
DOBRA RADA

DLA MAKSYMA GORKIJA. 

HURT! DETAL! 8

POKOST SZYBKOSCHNĄCY, 
FARBY, LAKIERY i PENDZLE | 

po cenach najniżazyoh poleca 
SKŁAD APTECZNY

S. MONETA
Dąbrowa Górnicza, ul. Sobieskiego 29’ g

1904 g

P. Szpotański St. przytacza w „Ku- 
rjerze Warszawskim1' ciekawy list 
Lenina do Maksyma Gorkija, znane­
go powieściopisarza, z r. 1913.

„Zaniepokoiłem się głęboko wiadomością, 
że odidialeś się w leczenie nową metodą ja­
kiemuś bolszewikowi...

Niechże nas Bóg strzeże przed towarzy­
szami w ogólności — przedewszystikiem zaś 
przed bolszewickimi doktorami! W dziewięć­
dziesięciu dziewięcu wypadkach na sto, to­
warzysze jako lekarze są naprawdę skończo­
nemu osłami, jak mi to raz pewien dobry le­
karz powiedział. Zaręczam panu, że zawsze 
w poważniejszych wypadkach powinno się 
zasięgać porady tylko piewrszorzędnych po­
wag lekarskich. Ale próbować na sobie no­
wych metodi jakiegoś bolszewika, to prze­
cież okropne!*1

Okazuje się jednak, że p. Lenin 
nie był człowiekiem stałych przeko­
nań. To, czego nie życzył przyjacie­
lowi w r. 1915, to saimo zaaplikował 
w 4 lata później narodowi rosyjskie­
mu, W r. 1915 było to „okropne1' — 
w 1947 doskonałej

chuj zajmują się międzynarodowe or- 
ganiizacje źydbwskie, których dzia­
łalność ogranicza się narozie do u- 
rządzania krzykliwych mainifestacyj.

Liczyć na pozyskanie sympatyj ży­
dowskich nie można. P. Iza Moszozeń- 
ska przypomniała słusznie niedawno 
w „Kurjenze Warszawskim", jak się 
przed wojną zachowali w Polsce Ży­
dzi, wygnani z Rosji do Królestwa 
Kongresowego. Byli to t. zw. litwacy.

Katastrofa francuskiego sterowca „E 9“.

Jak już donosiliśmy, olbrzymi francuski sterowiec wojenny „E 9“ (10000 m. sześć, objęt.) 
przedstawiający wartość kilku miljonów franków uległ katastrofie. Sterowiec ten 
zdołał odbyć zaledwie podróż próbną i przebywał w powietrzu tylko 20 godzin. Na ilu­

stracji u góry widzimy sterowiec „E 9“ w locie, niżej — po katastrofie.

Odstąpienie emerytów
zagranicznym towarzystwom asekuracyjnym.

Jiaik podaije „ABC", w łonie irządu. 
•prowadzi eię od dłuższego czasu dysku­
sję w sprawie zwolnienia skarbu, pań­
stwa od wydatków, emerytalnych. Nale­
ży bowiem przypomnieć, iż wydatki e- 
merytalne dochodzą obecnie do olbrzy­
miej sumy 269 miljonów złotych, licząc 
emerytów ze wszystkich działów, t. j. z 
przedsiębiirostwami i monopolami włą­
cznie. Składki emerytalne opłacane 
•przez urzędników i emerytów wynoszą 
w sumie około 80 miiljonów, czyli dkairb 
dopłaca obecnie blisko 190 miljonów.

Jak wiemy, wydatki na emerytuiry w 
r. 1926 wynosiły zaledwie około 60 mil­
ionów (bez monopoli i kolei), obecnie 
wzrosły one około 120 miljonów, czyli 
o 200°/o. Złożyło się na to głownie przed­
wczesne emerytowanie wielkiej ilości 
urzędników- w okresie rządów sanacyj­
nych.

Ten przerażający wzrost wydatków 
spowodował, że już od roku myśli eię 
nad sposobami zwolnienia skarbu pań­
stwa od dalszych świadczeń. Wysunię­
to m. In. projekt odstąpienia emerytów 
jakiemuś towarzystwu asekuracyjnemu, 
które wzamian za za wypłatę emerytur 
miałoby otrzymywać składki emerytal­
ne wynoszące obecnie rocznie około 80 
milj. i pewną dopłatę ze skarbu państwa. 
Jaik wiadomo składki emerytalne są u 
na6 już b. wysokie, bo wynoszą 8°ń u-

Zaimiaśt okazać Polsce wdzięczność za 
uzyskane- schronienie, stali się najgojr- 
szymi agentami rusyfikacji w „kraju 
nadwiślańskim", pełnili nikczemną 
rolę sługów tych, którzy ich -z Rosji 
wygnali. Przypomnienie to jest bar­
dzo na czasie. Żydzi uciekający z Nie­
miec, pozostaną w Polsce agentami 
niemczyzny, bo im również siła im­
ponuje, a zresztą cała ich przeszłość 
wiąże ich z życiem niemieckiem.

Gdyby urzędnicy odchodzili na eme­
ryturę w terminie normalnym t. j. po 
wysłużeniu 35 lat, to dopłata ze skarbu 
nie byllaby wysoka, w obecny-ch jednak 
warunkach przedwczesnego zwalniania 
na emeryturę dopłaty te są jak widzimy 
bardzo wysokie.

Rząd pragnie zwolnić częściowo skarb 
od tych dopłat i, jak słychać, pertraktu­
je obecnie z peronem bogaitem towarzy­
stwem asekuracyjnem anigieOskiem o wy­
sokość tych dopłat. Podobno pertrakta­
cje te mają poważne widoki powodze­
nia, W razie dojścia do skutku peritirakta 
cyj zyskałby skarb kilkadziesiąt miljo­
nów oszczędności w budżecie, który jak 
wiadomo uchwalono z 400 mil jonowym 
deficytem.

Ze swej strony mnisim y wypowiedzieć 
uwagę, iż jeżeli dojdzie do skutku ta 
tiranzakcja, to Anglicy napewno na niej 
zrobią dobry interes w przyszłości, gdy 
wzrośnie kapitał, gromadzony ze skła­
dek emerytalnych, opłacanych przez u- 
rzędników młodszych, a -wymrą emery­
ci starsi, stanowiący obecnie jeszcze du­
ży procent.

Wobec nieograniczonych pełnomo­
cnictw, jakie rząd uzyskał od większo­
ści sanacyjnej, tranzakcja ta może być 
załatwiona bez Sejmu. Obliczają, że mo­
że ona zmniejszyć wydatki skarbu o su- 

ime 80 maronów.

Z DNIA.

Urzędowa „Iskra”
O ŻYDACH NIEMIECKICH

I SWOICH.
Jak wiadomo, pisma sanacyjne wo­

lą nie pisać ■ o sprawie żydowskiej. 
Niech o niej myśli poseł BB. Wiślic­
ki. Aż tu naraz, jak grom z jasnego 
nieba, spadł na żydów artykuł urzę­
dowo - sanacyjnej „Iskry" p.t. „ Ży­
dzi boją się decydującej rozprawy z 
hit ler owsikiem i Niemcami". Oto, co 
wypisuje „Iskra1' o żydach niemiec­
kich:

Bici, oplwani. ze swyclio zawodów rugo­
wani, ze swych dóbr materialnych i kultu­
ralnych wyzuwani żydzi niemieccy dają 
światu haniebne widowisko, błagają swych 
współwyznawców, aby ich... nie bronili, aby, 
broń Boże, nie prowadzili bojkotu gospo­
darczego tych Niemiec, którym przewodzi 
Adolf Hitler.

Upokarzająca to akcja, niegodna i per-

Pamńętamy wszak dobrze, jak to propa- 
anda antypolska wyzyskiwała i wyolbrzy- 
liala lada incydent, lada sporadyczny wy- 
.idiek, mający pozory antysemickie. Pamię- 
amy, jak io różne „Verbandy deufschcr 

*uden“ podsycały na świecie nastroje anty­
polskie, gdy tylko Grynbaumy czy choćby 
Mileny Rudnickie miotały oszczerstwa prze­
ciw Polsce.

W ten sposób nie pisało najbar­
dziej zdecydowanie ańtysemiickie 
pismo polskie. A teraz iposłuchajmy, 
jaik urzędowo - sanacyjna agencja 
prasowa potraktowała swoich Ży­
dów.

A w Polsce? Przedstawiciele naszej lud­
ności żydowskiej wahają się, gęsto odradza­
ją, a przedewszystkieim. czekają dyryktyw 
od... niemieckich Żydów, skłaniających się 
raczej do kompromisowych gestów.

■Na co właściwie czekają? Czy sądzą, że 
Hitler, rozkołysawszy w 17 miljonaeh swych 
wyborców instynkty żydożercze, zdoła je 
zatrzymać w pochodizie. zmierzającym do 
kompletnego „ausrotten“ 600.000 Żydów nie­
mieckich? Czy przypuszczają, że gdyby na­
wet oficjalnie odwołano w Niemczech boj­
kot handlu i przemysłu żydowskiego, to 
sztummowcy hitlerowscy dopuszczą, aby 65 
miljonów Niemców kupowało w sklepach 
żydowskich, leczyło się u lekarzy - żydów, 
poruczalo procesy adwokatom - żydom?

Starania działaczy źydowskiech poza 
Niemcami — widocznie również i u nas — 
opierają się na argumencie, że lepiej ugła­
skać Hitlera, niż dopuścić do dalszej walki,' 
do brania niejako w tej walce przez hitle­
rowców „jeńców** czy „zakładników**.

Cóż sobie właściwie wyobrażają żydlzi. 
gardłujący za kapitulacją przed groźbami 
Hitlera?' że uratują swych współwyznaw­
ców we Wrocławiu czy Frankfurcie? Grubo 
się mylą.

Podjęli się Żydzi poza Niemcami dosko­
nałego i jedynie skutecznego środka obro­
ny: na bojkot Żydów w Niemczech odpo­
wiedzieć bojkotem wyrobów niemieckich.

Ale jeśli poczną mydllkować, cofać się, 
wdawać w ryzykowne kompromisy, ulegać 
podszeptom — przegrają na dwa fronty. 
Przegrają w Niemczech, bo pośrednio ulega-; 
lizują nieoficjalny bojkot hitleryzmu — i 
przegrają na świecie, bo wykażą, że tchórzo­
stwo jest dominującym w nich rysem cha­
rakteru i że żadne państwo nie nna potrzeby 
z nimi się liczyć.

A na końcu znajdujemy znowu ta­
ką admonicję pod adresem żydów w 
Polsce:

Żydzi w Polsce muszą wreszcie zrozumieć, 
jaka sytuacja wytworzyła się po runięciu 
mrzonek o niemieckim „liberalizmie** i po 
zatracie możności apelowania o sprawiedli­
wość przez pół miljona współwyznawców w 
Niemczech do rządu niemieckiego.

Giekawe bardzo, co odpowie prasa 
żydowsika na niezwykle ostre uwagi 
„Iskry'*. My notujemy artykuł jej 
jako pewnego rodzaju unikat, możli­
wy tylko przy tyim chaosie, jaki co­
raz bardziej znamionuje stosunki sa­
nacyjne.

Mo H SZOFMHA - offlttim.
Humor polityczny.

Żydzi są wobec Hitlera nieprzejednani, na 
jednym jednak punkcie są z nim zupełnie 
zgodni, mianowicie do do Polski.

Zarówno im, jak Hitlerowi zależy przecież 
na tem, aiby Polska przygarniała dio siebie 
jak najwięcej żydów i dawała inn przywi­
leje.

Twórca teorji względności Einstein, gdy 
mu teraz policja niemiecka skonfiskowała 
sumę bankową 20.000 mk., miał powiedzieć:

— Ta bezwzględność przechodzi pojęcie 
ludzkie!

P. Sławek po zamknięciu sesji sejmowej 
wygłosił przemowę do swego Klubu, którą 
zakończył słowami:

—■ A teraz, panowie, weźmiemy si.? (Ho 
organizowania społeczeństwa.

Wtedy ktoś dobroduszny zapytał:
— Jakto. z powrotem?
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POSEŁ RYMAR O SYTUACJI
Wielkie zebranie Stronnictwa Narodowego.

W ub. czwartek odbyło się w Do­
mu katolickimi w Sosnowcu zorgani­
zowanie przez Stronnictwo Narodowe 
zebranie, na którem przemawiał po­
seł Stan. Rymar z Krakowa an temat 
spraw, związanych z gospodarką pań­
stwa. Zebranie zagaił inż. Michael. 
przy stole prezydialnym czuwał przed 
Rtawiciel starostwa.

Sam widok zebranych był nader 
pouczający. Saila wypełniła się po 
brzegi, głowa przy głowie. Inteligen­
cji widziało się stosunkowo niewiele. 
Urzędnik, zarówno państwowy jak i 
prywatny, kupiec zalegający często 
z podatkami, uzależniony w ten czy 
inny sposób przedsięboirca, koncesjo- 
narjusz i t. p. przyszedłby chętnie 
posłuchać referatu jedlnego z najpo­
ważniejszych mówców budżetu pań­
stwowego, ale przeważnie boi się. Na­
tomiast drobny rzemieślnik, drobny 
kupiec, robotnik, wstępująca w życie 
obywatelskie młodzież — przybyła 
olbrzymią gromadą.

Słuchano referatu w wielkiem sku­
pieniu. Widąp, jaki w społeczeństwie 
panuje głód i tęsknota za udziałem 
w życiu spolecznem. Często zrywały 
się żywe oklaski, podkreślające wa­
żniejsze ustępy referatu, jak np. mi- 
zerję oświatową i odbieranie możno­
ści kształcenia się niezamożnej mło­
dzieży, stosunek rządu do Żydów np. 
w wojsku, którego dostawcami są

Nowe rozporządzenie 
o wynagrodzeniu adwokatów.

KRONIKA ZAGŁĘBIA.
KALENDARZYK.

Dziś Dyonizego
Jutro Palmowa
Wschód słońca 5 m. 
Zachód „ 18 m.

6.
27.

Kinoteatry w Zagłębiu

Zew

Nasze Zagłębie
MA SZCZĘŚCIE.

Zdaje się, iż -w historji odrodzonej 
Polski Zagłębie Dąbrowskie zajmie pew­
ne miejsce, jako ośrodek, z którego wy­
szedł zi na kierownicze stano­
wiska Wystarczy wspomnieć
Ib. min. spr. wewn. gen. Skłaidkowskieigo, 
wiceministira Gallota, prok. Węgrzynów- 
pkietgo i prezydenta Madeyskiego i in­
nych, nie mówiąc jwż o plejadzie osób 
o mniej znanych nazwiskach. Słowem, 
sporę ludzi się wybiło i wypłynęło na 
szersze wody, dużo jednak zostało jesz­
cze kandydatów, marzących o zdobyciu 
jakiego stanowiska rządowego w stolicy, 
przyczem ludzie Cii uważają, iż są niedo­
ceniani, bowiem we włiasnem mniemaniu 
mogą objąć każde stanowisko.

Ostatnio w aferach sanacyjnych panu­
je ożywienie, a to w związku z zapo­
wiedzią mających w niedługim czasie 
nastąpić zmian i przesunięć w kilku Mi­
nisterstwach.

Nie jest wykluczone, iż przy tej zmia­
nie warty znów ktoś z Zagłębia wypły­
nie, zwłaszcza, że dziś już opowiadają, 
iż dr. Gosiewski ma przejść do Minister­
stwa opielki społecznej.

Niedaleka przyszłość pokaże, kto z na- 
ośrodka zdołał aię... uplasować.

dziś wyświetlają: 
SOSNOWIEC

ZAGŁĘBIE: W cieniu krzyża.
PAŁACE: W cieniu krzyża. 
EDEN: Naucz mnie kochać.

BĘDZIN
NOWOŚCI: Madam Buterfly i 

ziemi.
ŚWIATOWID: Donovan.

DĄBROWA
WANDA: Człowiek, którego zahilem. 
SEZAM: Axela.
ARS: Biała odaliska i Flip i Flap. 

ZAWIERCIE
STELLA: Wielkomiejskie ulice.
ARLEKIN: Tonny Boy i Mężowie i żony.

X „POLSKA I NIEMCY11. Związek aka­
demickich Kół Zaglębian urządza we ' 
wtorek 11 bm. o godz. 8 wiecz. w sali ! 
girnn. państw, im. St. Staszica w Sosnow­
cu odczyt na temat aktualnych zagad­
nień pólsiko-niemiecikich. Referat .wygło­
si wiceprezes Związku obrony kresów 
zachodnich w Katowicach p. dr. Ku- 
dlicki.
X NA ŚWIĘCONE DLA NAJUBOŻ­
SZYCH złożyli na ręce ks. Łan. Raczyń-1 
skiego: Kaziimierzostwo Zieilińcy 50 zł. i 
Blandyna Jędryczkowa 5 zł.
X ODCZYT W CZELADZI. Dziś o godz. 
19 w sali sądu grodzkiego w Czeladzi 
zostanie wygłoszony odczyt pt. „Co i jak 
należy czytać1*. Wstęp bezpłatny.
X WYWIADÓWKA. W gimnazjum żeń- 
skiem J. Krzymowskiej i W. Reipliińskiej 
w Będzinie w niedzielę 9 bm. w godzi­
nach od 10 do 13 odbędzie się wywia­
dówka dla rodziców uczenie.
X STARANIEM PODKOMISJI KOLO- 
NIJ LETNICH dla najbiedniejszych od­
będzie się w niedzielę 9 bm. poranek dla 
młodzieży w kinie „Zagłębie1*. W pro­
gramie film w 10 aktach i wspaniałe do­
datki dźwiękowe. Początek o godz. 11.30, 
ceny biletów 20, 30 i 60 gr.

' X W GIMNAZJUM IM. H. RZADKIE­
WICZOWEJ odbędzie się wywiadówka 

. w niedzile. dinia 9 b. m. między godz.
11-13,

Teatr Polski w Katowicach
NAJBLIŻSZA P^MJERA W TEATRZE

W przygotowaniu pod kierownictwem reż. 
Kochanowicza premjera popularnego dra­
matu w 4 aktach p. Zofji Kossak - Szczuc­
kiej pjt. „Przeklęte srebro".

REPERTUAR.
.Sobota 8 ban. popoł. — „Gatgota" dla 

szkól, wiecz. „Pierwsza pani Frazer“.
Niedziela 9 ban. popal. — „Golgota" — 

wiecz. — „Peppina".

X ODPRAWA INSTRUKTORÓW I 
DRUŻYNOWYCH. HARCERSKICH. W 
sobotę 8 b. m. w szkole powsz. na Ko- 
szelewie w izbie 73 żagł. draż. bano, od­
będzie się miesięczna odprawa instru­
ktorów i drużynowych harcerskich hu­
fca dąbrowskiego. Początek odprawy o 
godz. 18. Należy przynieść wykaz prac 
na wystawę morską.
X „ŚLUBY SPORTOWE11 W sali klubu 
w Niemcach Tow. sportowe „Zew“ ode­
gra w niedzielę, dnia 9 b. m. o godz. 7 
wieczorem: sztukę „W Dąbrowie Gór­
niczej11, oraz komedję „Śluiby Sporto­
we11 G. Drzewopolskiego.
X STARANIEM ST. PAN ŚW. WIN­
CENTEGO A PAULO W POGONI od­
będzie się w dniu 8 bm- o godz. 8 rano 
uroczyste nabożeństwo’, podczas którego 
członkinie Stowarzyszę n:n wraz z bie- 
dinerni przystąpią do Komunji św. Je­
dnocześnie zwracamy się z uprzejmą 
prośbą o składanie ofiar na urządzenie 

. „Święconego*1 dla biednych rodzin. Za- 
jzątŁ
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ZWIĄZEK OBRONY KRESÓW ZACH.
POWSTAŁ NA TERENIE ZAGŁĘBIA.

W ub. piątek odbyło się w Będzinie 
organizacyjne zebranie w sprawie utwo­
rzenia na terenie Zagłębia Związku obro­
tny kresów zachodnich. Jaik wiadomo, 
organizacja ta obejmowała dotychczas 
.wyłącznie ziemie byłego zaboru niemiec­
kiego, obecnie jednak, w związku z co­
raz agtresywniejszemi zakusami Niem­
ców na granice naszego państwa, posta­
nowiono działalność Z. O. K. Z. rozcią­
gnąć i na pozostałe połacie kraju, a w 
pierwszym rzędzie objąć nią Zagłębie, 
coraz ściślej łączące się z G. Śląskiem.

Zebranie miało się odbyć w gmachu 
starostwa, ponieważ jednak napływ u- 
czestnaków był bardzo duży, gdyż przy­
było kilkaset osób, zebranie przeniesio­
no do obszerniejszego lokalu w gmachu 
po „Piaście11.

Po zagajeniu obrad przez delegata o- 
kmęgu Z. O. K. Z. diyr. Mazura, który 
nadmienił, iż na naszym terenie organi­
zacja ta właściwie prowadzi już w pew­
nym zakresie swą działalność, w posta­
ci komitetu kolonij letnich dla dzieci 
polskich z Niemiec, pod przewodnic­
twem p. starościny Sokowej, to też mów­
ca uważa, iż na przewodniczącą zebra­
nia należy zaprosić p. starościnę, co je­
dnogłośnie zaaprobowano.

Następnie niezwykle ciekawy referat 
.wygłosił dyr. Kudlicki z Katowic o od­
wiecznej walce plemienia germańskiego 
ze Słowianami, a głównie z Polakami, 
ustawicznie dręczonymi przez chciwe i 
nigdy nienasycone krzyżaetwo. Ostatnio 
są tego dowodem choćby niezwykle 
zuchwałe wystąpienia Hitlera, jawnie 
damaigającego się pozbawienia nas Po­
morza, Poznańskiego i G. Śląska.

Zkolei wygłosił referat przedstawiciel 
ZOKZ. p. wizytator Igielski z Katowic, 
który przedstawił działalność ZOKZ.

Dalej przemawiał dowódca 23 p. a 1. 
p. płk. Rarogiewicz, wyrażając przeko­
nanie, iż Zagłębie nasze, łączące się co­
raz ściślej z G. Śląskiem, niewątpliwie 
nie uchyli się od pracy i wydatnie po­
prze ZOKZ. przez masowe zapisywanie 
się na Członków.

Ostatni zabrał głos radca Izby prze­
mysłowo - handlowej p. Kwiatek, za­
znaczając, iż ze względu na coraz agre­
sywniejsze i brutalniejsze wystąpienia 
Niemców, uważać należy moment zało­
żenia na naszym terenie ZOKZ. za do­
brze wybrany, gdyż z całą pewnością 
społeczeństwo weźmie udział w tak po­
trzebnej i pożytecznej akcji. Jednocze­
śnie p. Kwiatek oświadczył, iż koła go­
spodarcze Zagłębia stosować będą kon­
sekwentny i bezwzględny bojkot wszel­
kiego rodzaju towarów i produktów nie­
mieckich.

Po .przemówieniach odczytano rezolu­
cję, w której zebrani domagają się:

1) Odebrania debitu wszystkim gazetom 
niemieckim, przychodzącym z Niemiec oraz 
konsekwentnego pociągania do jaiknaj.su- 
rowszej odpowiedzialności wydawców i re­
daktorów pism niemieckich w Polsce za 
wszelkie przejawy szkalowania państwa poi 
skiego, drażnienia uczuć społeczeństwa, 
względnie działania na szkodę polskich in­
teresów narodowych.

2) Wzywamy całe spłeczeństwo do zdecy­
dowanego i konsekwentnego bojkotu wszy­
stkich gazet i czasopism niemieckich.

3) Wzywamy społeczeństwo, zarówno kup­
ców, jak knsumentów do bezwzględnego 
bojkotu wszystkich towarów niemieckich.

4) Wzywamy społeczeństwo do bojkotu 
wszystkich filmów niemieckich, a poszcze­
gólne kinoteatry do natychmiastowego zdję­
cia z ekranu wszystkich obrazów pochodze­
nia niemieckiego.

5) Wzywamy wszystkie radiostacje pol­
skie, aby w odpowiedzi na niebywałą akcję 
rewizjonistyczną _ i antypolską radjosdacyj 
niemieckich, stoją w rażącej sprzeczności 
z obowiązującą konwencją radjewą uwzglę 
dniono w programach polskich radjostacyj 
w jaknajszorszym zakresie materjał infor­
macyjny, ilustrujący faktyczny _ stan obec­
nych stosunków polsko-niemieckich, w szcze 
gólności obalający kłamliwe twierdzenia 
propagandy niemieckiej.

6) Wzywamy całą prasę.plską do zdecydo­
wanego poparcia podjętej przez społeczeń­
stwo, akcji bojkotu prasy, filmów oraz to­
warów niemieckich.

Zarówno przemówienia, jak i rezolu­
cję przyjęto hucznymi oklaskami, po­
czem p .dyr. Mazuir zakomunikował, iż 
utworzony zostanie zarząd obwodowy 
ZOKZ. oraz koła lokalne w różnych 
miejscowościach Zagłębia.

Do zarządu obwodowego na propozy­
cję dy.r. Mazura wybrano osoby nastę­
pujące: p. starościnę Boxową, dir. Ja­
rzębowskiego, dyr. Rogójskiego, dyr. 
Firstenbergą, dyr. Sągajłlą, dyr, Ga­

domskiego, p. Kwiatka, p. Milera, p. 
Kwiecienia, insp. Luchowca, p. Narbuta 
i p. Rzeczkowskiego. Do zarządu Koła 
w Sosnowcu pp.: J. CholewiOką, kom. 
Kuźniaka, dyr. Haken.benga, dyr. Bere- 
sźkę, dyr. Ditricha, P. Kucharskiego, 
prof. Lediwosa, prof. Gębickiego i H. 
Almstaedta. Do zarządu Koła w Będzi­
nie pp.: płk. Rarogiewiczową, F. Że-

0 niewymierzanie podatków
na podstawie... oznak zewnętrznych.

Celem wyjaśnienia szeregu kwestyj po­
między władzą skarbową a podatnikami w 
pewnych zasadniczych sprawach z dziedziny 
podatkowej, Izba corocznie urządza konfe­
rencję z przedstawicielami władzy skarbo­
wej dla omówienia różnych spornych kwe­
styj. Podobnie i w roku bieżącym została 
urządzona taka konferencja, której celem 
było również wskazanie .przedstawicielom 
władzy skarbowej na konieczność dostoso­
wania wymiarów podatkowych do obecnych 
stosunków gospodarczych, wykazujących w 
porównaniu z poprzednim okresem wymia­
rowym poważne różnice.

Konferencja ta odbyła się w dlniu 6 kwiet­
nia b.r. pod przewodnictwem radcy Jagu- 
czańsikego przy współudziale delegata Izby 
skarbowej w Kielcach p. Szwarca, naczelni­
ków urzędów skarbowych w Będzinie, Dą­
browie Górniczej i Sosnowcu, radców Izby 
i dlelegatów większych organizacyj handlo­
wych i przemysłowych okręgu Izby.

Przedmiotem obrad z zakresu spraw ogól­
nych była sprawa zaległości podatkowych, 
postępowania egzekucyjnego, kwalifikowa­
nia przez władze skarbowe ksiąg handlo­
wych, przyśpieszenia terminu załtawiania 
odwołań, przelewów należności od instytu- 
cyj państwowych, a w szczególności zali­
czania przelewów na podatek, wskazany 
przez płatnika, wycofania zastrzeżeń co do 
wstrzymania wypłat należności za roboty i 
dtostawy przez instytucje państwowe z chwi­
lą uregulowania pretensji skarbu państwa, 
konieczności wydawania pokwitowań lub 

przesyłania piśmiennych zawiadomień przez 
kasę skarbową o zaliczeniu przelewów na 
ten czy inny podatek, wreszcie sprawa prze­
lewania nadpłat oraz sprawa opłat stemplo-

wych od odwołań od podatku dochodowego 
i dodatku kryzysowego.

Z zakresu spraw, dotyczących podatku 
przemysłowego, omówiono sprawę wysoko­
ści wymiarów podatkowych, powoływania 
rzeczoznawców, uwzględniania zapisków 
przy wymiarze podatku przemysłowego, 
udzielania przez władze skarbowe informa- 
cyj o podstawach wymiaru, . wykazywania 
nazwisk odbiorców i wystawiania faktur w 
handlu hurtowym, stosowania ulgowej staw­
ki .przy sprzedażach hurtowych do kopalń 
takich artykułów, jak karbidl, oleje, benzy­
na, smary, stosowania l*/» stawki dla dru­
karń, świadectw przemysłowych dla mły­
nów oraz dla sprzedawców skór i przybo- 
rów szewckich.

Ze spraw, związanych z podatkiem docho­
dowym, poruszono kweatję wysokości wy­
miarów podatku dochodowego, a przedc- 
wszystkiem wskazano na nierealność tabeli 
norm średniej zyskowności, konieczność za­
niechania systemu dokonywania wymiarów 
na podstawie oznak zewnętrznych, następ­
nie sprawę powoływania rzeczoznawców, 
uwzględniania zapisków przy wymiarze po­
datku dochodowego, określenia pojęcia tan­
tiemy, oraz sprawę ujednostajnienia war­
tości świadczeń w naturze, przy obliczaniu 
podatku od uposażeń na terenie Zagłębia.

Po zreferowaniu "wymienionych wyżej 
spraw przez ref. Siekańskiego, wywiązała 
się nader ożywiona, i szczegółowa dyskusja, 
poczetnt przedstawić ieU władzy skarbowej 
udzielił wyjaśnień, komunikując, że wyni­
ki konferencji zostaną omówione w Izbie 
skarbowej w Kielcach i w związku z tem 
wydane odpowiednie zarządzenia.

KRWAWE ZAKOŃCZENIE
wesołej zabawy sylwestrowej.

W nocy z dnia 3-1 gnudnia na 1 stycz­
nia b. roku ulica Daleka w Sosnowcu 
była widownią krwawej rozprawy. Tło 
sprawy przedstawia się następująco:

Piotr Janus z okazji Sylwestra zapro­
sił do siebie kilku znajomych, między 
którymi znalazł się Dąbek i urządził 
Skromną zabawę. Około godz. 2 w nocy, 
gdy zabawa trwała w całej pełni, Dą­
bek zauważył stojącego kogoś pod ok­
nem. Zaintrygowany tem wziął ze stołu 
lampę- i wyszedł na korytarz. Nagle pod­
biegł do niego jakiś osobnik i zatopił 
mu w plecach nóż. Dąbek, będąc dobrze 
zbudowanym, miał jeszcze na tyle siły, 
że odwrócił się, chcąc zobaczyć, kto go 
uderzył. W napastniku poznał swego ko­
legę Piotra Iwańskiego, mieszkańca So­
snowca, który zamierzał uderzyć go no­
żem po raz drugi.

Wywiązała się szarpanina, co widząc 
kolega Iwańskiego, Jan Obrasik, który 
stał dotychczas w ukryciu, porwał za

kij i rzucił się z nim na Dąbka, bijąc go 
dotkliwie. Dąbek ciężko ranny, zwalił 
się na ziemię i stracił przytomność. Po­
wstało zamieszanie, podczas którego 
ąprawcom udało się zbiec.

Ciężko rannego odstawiono do domu, 
gdzie, walcząc ze śmiercią, przeleżał 2 
tygodnie, a następnie przewieziono go 
do szpitala. Na miejsce wypadku przy­
był .policjant, który ąpasał protokół.

W dniiu wczorajszym epilog tej spra­
wy rozegrał się w sądzie. Oskarżeni do 
winy się nie przyznali i tłumaczyli się, 
że byli pijani, wobec czego nie wiedzieli 
co robią. Jak jednak ze słów poszkodo­
wanego wynikało, między nim a Iwań­
skim od dłuższego już Czasu istniało nie­
porozumienie, które doprowadzić musia- 
ło do zajścia. Sąd po zbadaniu świad­
ków, biorąc pod uwagę, że oskarżeni 
byli .pijani i dotychczas nie karani, ska­
zał każdego z nich na 6 tygodni aresztu.

KIJAMI ZAMORDOWALI
pięćdziesięcioletniego gospodarza.

Onegdaj pomiędzy mieszkańcami wsi 
Załęże, gm. Dłwżec, Mikołajem Kalaru- 
setm, lat 52, a jego sąsiadami braćmi Jó­
zefem i Kazimierzem Grzankami wyni­
kła kłótnia na tle prowadzonego procesu 
sądowego o majątek.

Silni fizycznie Grzankowie tak pobili 
starego Kalarusa, że ten w kilka godzin

X KONCERT NA SZKOLNICTWO POL 
SKIE ZAGRANICĄ odbędzie się we 
wtorek 11 bm. o godz. 20 w konserwato- 
rjum muzycznem w Katowicach (Woje­
wódzka 45 II p.). Wykonawcy: orkiestra 
symfoniczna i chór konserwatorjum mu­
zycznego w Katowicach oraz zaproszeni 
członkowie Związku muzyków (dyry­
gent prof. Faustyn Kulczycki), solistki: 
■p. Irena Sławkowska - Faryaszewska (so­
pran), p. Zofja Haniszewska, prof. kon­
serwator jum muzycznego (fortepian). W 
programie: 1) P. Czajkowski: Suita na 
orkiestrę ,J)ziadek do orzechów.'1 o©- 

hrowsikiiego, Jędrusika, MoryBa, Ocio- 
szyńskiego. Bartnika i dr. Ko&ilbowiiCzo- 
wą. Do zarządu Koła w Dąbrowie pp.: 
J. Be.rfbecką, A. Domaszewską, dr. A. Pi­
wowara, dyr. Sieńko, dr. Pasienbińskie- 
go i Domagałę. Do zarządu Koła w Cze­
ladzi pp.: kom. Piwowara, Tajchmana i. 
SzCzerbową.

zakończył życie.
Dr. Ocepa skonstatował śmierć wsku­

tek pobicia gruibemi kijami, wskutek 
czego nastąpiły silne obrażenia całego 
ciała, połamanie żeber itd.

Sprawców morderczego pobicia poli­
cja wolbromska aresztowała wczoraj.

71-a, 2) M. Rimskij-Korsakow: Koncert 
fortepianowy cis-moll pp. 30 — wykona 
z towarzyszeniem orkiestry prof. Z. Ha­
niszewska, 3) J. Lefeld: Cztery pieśni na 
głos solowy op. 4 nr. 1 — odśpiewa z to­
warzyszeniem orkiestry p. Irena Stro- 
kowska-FairyaSzewska, 4) B. F. Szabel- 
ski: Il-ga symfon ja na orkiestrę symfo­
niczną, solo sopranowe i chór mieszany 
(I-sze 'wykonanie). Bilety w cenie od 1 
do 3 zł. do nabycia w kaincedarji konser- 
watorjwm muzycznego w Katowicach, 
ul. Województka 45 I p., a w dniu kon­
certu przy, kasie*

NADESŁANE

W odpowiedzi na Hitlera
W związku z artykułem K. Z. p. t. 

„Strzelanina w rzeźni miejskiej “, z dnia 
5 b. m. muszę wyjaśnić, że sprawa w 
mim przedłożona nie miała charakteru 
wojny ze ,pkałanami“ Marusińską i Mo­
rawską, a wynikła wskutek podrażnie- 
niia mnie przez dzierżawcę .rzeźni Wiel­
możnego Jankiela Cwajgenhafta, który, 
gdym wszedł do rzeźni mając świnię do 
uboju, krzyknął ni stąd ni zowąd:

— Przyjechał Hitler!
Nie zważając na ten okrzyk, zwróci­

łem się do glądacza p. Wnuka z preten­
sją, dlaczego w rzeźna znajdują się ko­
biety, oraz zażądałem, by zbadał, czy 
posiadają świadectwa lekarskie. Miałem 
na myśli dwie wymienione kobiety. P. 
Wnuk oświadczył, że nie jesł władzą. 
Gdym podszedł do jednej z kobiet i po­
wtórzył to pytanie, wówczas kobieta, 
trzymając nóż w ręku, zagroziła mi 
tem narzędziem, na co ja uderzyłem ją 
laską w rękę i wytrącałem jej nóż. 
Wówczas zewsząd usłyszałem okrzyki;

— Hitler! Hitler!
Z rewolweru do wieprzka nie strzela­

łem i rewolweru wogóle nie posiadam, 
tylko zwyczajny straszak, którego — 
być może — przeląkł się Wielmożny 
Jankiel Cwiajgenhaft.

Wogóle ze „skalanami*1 nie mam po- 
wodiu prowadzić walki, gdyż szlachtuję 
świnie pierwszej kategorji, podczas gdy 
„skalanie*1 zakupują towar najgorszy i 
bakowy mogą nawet taniej sprzedać, ja­
ko towar „skalany1*. 2430

MARJAN ŻWIREK.

Działalność bibljoteki
IM. KOŁŁĄTAJA.

Onegdaj odbyło się ogólne doroczne 
zebranie członków bibljoteki im. II. 
Kołłątaja w Dąbrowie. Zasłużona ta pla­
cówka również odczuwa skutki kryzysu 
gospodarcezego, jednakże dzięki wysił­
kom kilku szczerze oddanych osób, bi- 
bljoteka dobrze spełnia swe zadanie, bę­
dąc poważnym ośrodkiem kulturalno- 
oświatowym.

Z odczytanego sprawozdania wynika, 
iż w roku ubiegłym biibfl joteka posiadali 
5660 książek, w tem 760 książek dla mło­
dzieży, 2767 dla dorosłych, 2040 dzieł 
naukowych i 82 czasopisma. W czytelni 
było 21.706 t. zw. odwiedzin, a książek 
wypożyczono 38.960. Czytelników był® 
916, w tem mężczyzn 429, kobiet 467. W 
tej liczbie młodzieży do lat 15 było 146, 
do lat 18 — 553, wreszcie starszych 217 
osób. Z bibljoteki korzysta głównie mło­
dzież szkolna, w liczbie 628 osób. Pra­
cowników umysłowych było 130, a fi­
zycznych tylko 60. Przeciętnie jeden 
czytelnik odwiedził bibljotekę 24 razy 
rocznie, otrzymując 43 książki, które o- 
biegały rocznie średnio 7 razy.

Wpływy wynosiły 6655 zł., w tem o- 
płaty abonamentowe stanowiły 3.158 zł. 
W wydatkach największą .pozycję stano­
wi opłata personelu w kwocie 3658 zł. 
Na kupno książek wydano 1102 zł. Bi­
lans zamknięto sumą 7.300 zł.

Bibljoteka weszła w kontakt z nauczy­
cielstwem miejscowych szkół powszech­
nych, wypożyczając książki szkołom.

Do zarządu bibljoteki wybrano pp. C. 
Kozłowską, J. Oikoło-Kułakową, J. Ber­
becką, L. Nowaka, F. Bąbczyńskiego, 
Owczarczyika i Bałcerowskiego.

X HANDEL PRZED ŚWIĘTAMI. Przy­
pominamy, że dorocznym zwyczajem 
w okresie przedświątecznym przedłużo­
ne zostaną godziny handlu. W niedzie­
lę dnia 9 bm., handel dozwolony jest w 
godzinach od 13 do 18, a następnie co- 
dzień sklepy mogą być otwarte do go­
dziny 21. W sobotę, w wigilję świąt, han- 
<łgl dozwolony jest do godziny 18, po­
czem zabroniony jest tego dnia, jak ró­
wnież wszelkiego rodzaju imprezy i 
widowiska?*
X OO KOMU SKRADZIONO? Z mie­
szkania Antoniny Srokowej w Czeladzi 
(Szpitalna 41) skradziono dwie kapy i 
szynkę, łącznej wartości 165 zł.

Bolesławowi Jędrzejewskiemu, zamie­
szkałemu w Sosnowcu (Szopena 11) skra­
dziono rower, wartości 150 zł.

Bela Kiienkowicz, zamieszkała w So­
snowcu (Biała 9) wchodząc onegdaj o 
godzinie 10 wiecz. do sieni domu zosta­
ła zaczepiona przez jakiegoś osobnika, 
który wyrwał jej z ręki torebkę. Posz- 
kodowana obliczą swą stratę na 50 zł.
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Kronika Zawiercia. 
Tow. „Szkoła średnia” 

W ZAWIERCIU.
W tych dniach odbyło się w sali Domu lu­

dowego walne zebranie Tow. „Szkoły śred­
niej". Zebranie zagaił prezes Rady opiekuń- 
ęzej dyr. S. Wesołowski, przewodniczył zaś 
inż. Niędźwiecki.

Po wysłuchaniu sprawozdań udzielono za­
rządowi ąbsołufoirjum.

Sprawę budżetu na rok szkolny 1932-5 re­
ferował prezes Rady opiekuńczej dyr. We­
sołowski, pdkreślając w przemówieniu swem 
trudność spłaty długów. Zadłużenie T-wa 
(jest spowodowane wyłącznie niemożnością 
całkowitego ściągania należności za naukę 
za czas ubiegły, a i obecnie stan tych wpły­
wów nie wykazuje pptrawy. Wobec tego re­
ferent apelował do rodziców, by zechcieli 
wniknąć w położenie T-wa i przejąć się za­
grożonym bytem szkoły. Ponieważ nauczy­
cielstwo ze swej strony okazało daleko idące 
ustępstwo na korzyść T-wa, jest rzeczą ko­
nieczną, aby inni członkowie T-wa, t. j. ro­
dzice, również okazali swoje obywatelskie 
stanowisko i nie składali ciężaru na jedną 
stronę. W toku dyskusji nad uchwaleniem 
budżetu na rok szkolny zabrał głos komisarz 
Fr. Langert, który zaznaczył, że Rada opie­
kuńcza dołożyła ze. swej strony wszelkich 
starań, aby nie powiększać stanu zadłużenia 
T-wa. należy się więc zarówno Radzie za 
owocną i wydajną pracę jak i nauczyciel­
stwu za obywatelskie stanowisko podzięko­
wanie. Wniosek p. Langerta przyjęto okla­
skana. Budżet na rok szkolny 1932-5 został 
przyjęty.

Dyrektor gimnazjum p. Jan Nowiński zło­
żył sprawozdanie szkolne. Omawiając po­
stępy uczniów, zaznaczył,, że w niższych kla­
sach dotychczasowe wyniki są lepsze niż w 
klasach wyższych. P. dyr. Nowiński zapo­
znał zebranych z celami patronatów klaso­
wych, zapraszając rodziców do współpracy 
rodziców, roztaczania opieki pozaszkolnej, 
poczem zachęcili do zorganizowania w b. r. 
szkolnym kolonij letnich dla uczniów. Na­
stępnie dokonano wyboru czterech członków 
Rady opiekuńczej wylosowanych z jednego 
członka na miejsce p. Kucharczyka, który 
w ostatniej chwili zgłosił swe wystąpienie. 
Wylosowani członkowie Rady pp.: ks. 
Banasiński, Erbe, Stattler i p. Stephan zosta­
li wybrani powtórnie przez aklamację, a 
na miejsce p. Kucharczyka zstał wybrany 
p. dyr. Ziębiński. Komisja rewizyjna pp.: Z. 
Karczewski, K. Pawłowski, St. Trąbski, za­
stępcy pp.: Fiszer i Szolc. Dyr. Wesołowski 
odczyta! sprawozdanie Komitetu budowy gim 
nazjum w Zawierciu, oraz przedstawił stan 
majątkowy poszczególnych uczelni, który ma 
być podwaliną pod przyszły gmach gimna­
zjum państwowego. Następnie prosił kom. 
Langerta o przedstawienie zebranym, jak 
ustosunkuje się do tych poczynań Magistrat. 
Kom. Langert poinformował zebranych,, że 
sprawa budowy gimnazjum posunięta, jest 
tak daleko, że po zatwierdzeniu planów w 
ciągu najbliższych miesięcy nastąpi założę; 
nie kamienia węigelnego i jeszcze w jesieni 
roku b. budynek stanie pod dachem. Apelu­
jąc do zebranych o jaknajskutecznie. popar­
cie kom. Langert oświadczył, że miasto ze 
swej strony przyrzekło dać cegłę i robociznę 
bezpłatnie. W sprawie budowy gimn. zabrał 
również głos p. starosta Konopacki, oznaj­
miając, że po wybudowaniu gmachu odpo­
wiednie czynniki rządowe przyjdą z pomocą 
i w Zawierciu będzie państwowe gimnazjum 
koedukacyjne. Pod koniec zebrania zabrał 
glos p. diyr. Wesołowski, który przedstawił 
wniosek w sprawie przekazania majątku 
T-wa „Komitetowi budowy gmachu". Wnio­
sek ten został przyjęty jednogłośnie.

X PRYWATNA SZKOŁA POWSZECH­
NA. Pani H. Malczewska otrzymała ze­
zwolenie na otworzenie przy gimnazjum 
szkoły powszechnej koedukacyjnej. Zo­
stanie ona otwarta z początkiem nowe­
go roku szkolnego.
X UROCZYSTOŚCI SOCJALISTÓW. 
Staraniem T. U. R. urządzono tydzień 
kultury robotniczej, który rozpoczął się 
wczoraj akademją z udziałem posła Pio­
trowskiego i otwarciem wystawy. W so­
botę będzie otwarta wystawa od godz. 8 
do 10 wiecz. w Domu ludowym, wieczo­
rem akademja, w czasie której będzie 
przemawiał prof. Pol. W niedzielę bę­
dzie otwarta w dalszym ciągu wystawa, 
a wieczorem o godz. 6 przedstawienie w 
Domu ludowym.
X ZE SCHRONISKA w Zawierciu (Sien­
kiewicza) skradziono onegdajszej nocy 
75 kg. szmalcu i 30 kg. słoniny. Zawia­
domiona o kradzieży policja w&zczęia 
dochodzenie.

POKWITOWANIE OFIAR
złożonych bezpośrednio w. Administracji 

„Kurjera Zachodniego".
NA WINCENTKI W POGONI: Stanisław, 

i Pola Dreźniakówne zl. 2 (śn.).

ODPOWIEDZI REDAKCJI
Stały prenumerator: Miejsca w pocią­

gu, którym pojedzie wycieczka „Kur­
ier Zachodni - Polonia - Bridge“ do Za­
kopanego i zpowrotem, będą numero­
wane i każdy będzie raógł siedzieć na 
swoiem mieisen.

ŻYCIE GOSPODARCZE
Pierwsza serja biletów skarbowych.

Ogłoszone zasilało rozporządzenie mi­
nistra skarbu o wypuszczeniu biletów 
skarbowych serji pierwszej. Poczynając 
od dnia 10 kwietnia b. r. wypuszczane 
będą bilety skarbowe serji pierwszej z 
3 i 6-miesięcznemi terminami płatności, 
w odcinkach po 1.000 i 10.000 zł., ogó­
łem do wysokości 75 milj. zł. Oprocen­
towanie biletów skarbowych serji 1-ej 
wynosić będzie: Dla biletów z 3-mie- 
sięcznym terminem płatności 4.5°/o, dla 
biletów zaś z 6-miesięcznym terminem 
płatności — 6°/o w stosunku rocznym. 
Odsetki płatne będą zgóry przez potirą-

cenią od wartości imiennej biletów'. 
Sprzedaż biletów skarbowych serji 1-ej 
odbywać się będzie w oddziałach Ban­
ku Polskiego. Bilety skarbowe serji 1-ej 
wykupywane będą bez żadnych ogra­
niczeń i potrąceń w okresie 6 miesięcy 
od daty płatności w oddziałach Banku 
Polskiego, oraz innych upoważnionych 
do tego instytucjach. Po upływie tego 
okiresu czasu przedawnienia bilety skar­
bowe wykupywane będą wyłącznie 
przez kasę pierwszą urzędu skarbowego 
w Warszawie.

Polski eksport naftowy.
^PJEjN." wyznaczać będzie również kon- 
tygenty na rynek krajowy. Stosowana bę­
dzie przytem zasada, że przedsiębiorcitwu, 
które nie wykorzystało w danym miesiącu 
przyznanych kontygentów na rynek krajo­
wy, przysługuje prawo uzupełnienia tej 
kwoty w miesiącach następnych.

Radę nadzorczą P.E.N.-U wybięrze zgro­
madzenie uczestników, które zwołane zo­
stanie przez komisarza rządowego.

P.E.N. rozpoeznie swoją działalność w cią­
gu najbliższych dni i oczekiwać należy, iż 
działalność ta przyczyni się dó znacznego 
wzmożenia naszego eksportu. Sytuacja jest 
o tyle pomyślna, że możemy wykorzystać 
nieporozumienie, panujące wśród producen­
tów nafty różnych państw.

W „Monitorze Polskim" ogłoszony został 
statut organizacji przemysłowej p.t. „Polski 
eksport naftowy". Celem tej instytucji jest 
centralizacja i usprawnienie eksportu pro­
duktów naftowych. Jednocześnie „P.E.N-owi“ 
przysługuje • prawo oznaczania ilości eks­
portu i importu oraz rozdziału kontyngen­
tów na poszczególne przedsiębiorstwa.

Uczestnikami instytucji są wszystkie przed 
siębiorstwa naftowo - rafineryjne i gazoli- 
nowe, których łączna prodiukcja ropy prze­
kracza 1.000 tonn, gazoliny zaś 500 ttonn 
rocznie.

Władzami „P.E.N" są zgromadzenie uczest­
ników, rada nadzorcza, komitet handlowy i 
zarząd oraz sąd polubowny.

Oprócz ustalania kwot eksportowych

Rozwój angielskiego wywozu węglowego.
Wysiłki angielskiego przemysłu wę­

glowego w kienumiku zwiększenia wy­
wozu węgla uwieńczone są w ostatoidh 
latach powodzeniem. Zamówienia na­
pływają z różnych stron. I tak gazownie 
bcligiijsikie zakupiły 2 tys. tonin węgla 
koksującego Duirham. Koleje litewskie 
zwróciły się do (kopalni angielskich o 
złożenie oleirty na 60 tys. tonn Scree- 
ned Steams z dostawą w ciągu najbli­
ższych 6 miesięcy. Podobne zapytania 
wpłynęły ze strony duńsikich kolei na 
dostawę wi miesiącach letąich 80 tys.

tonn Screeined Steaimis. Importerzy egi­
pscy zakupili 35 tys. tonn węgla Nort- 
humbeinland z natychmiastową dostawą 
i 20 tys. tonn Dunham Steams z dostawą 
w lecie. Kolejom egiskim złożone zosta­
ły oferty przez kopalnie południowo- 
walijsikiie na dostawę 166 tys. tonn po 
cenie 24,5 cif Aleksandirja i 60 tys. tonn 
,po cenie 17-10 fob.. Również zamówie­
nia na 23 tys. tonn Stea-ms 
kolei brazylijskich. Dalsze 
napływają z Damji, m. in. 
duńskich.

nadeszły od 
zamów iemiia 
z cuforowni

Kronika gospodarcza.
1.972.907 zł. w lutym rb. i 185.109 kg. na 
zł. 1.779.409 w marcu 1932 r. Wzrost ekspor­
tu tłumaczy się zwiększeniem zamówień ze 
strony nowych rynków zbytu, oraz ożywie­
niem tranzaikcyj kompensacyjnych.

MORATORJUM DLA PRZEMYSŁU. Wzo- 1 
rojąc się na wprowadzeniu konwersji wie- z 
rzyteilności krótkoterminowych dla rolni- t 
ctwa. Ministerstwo skarbu zastanawia się ■ 
nad wprowadzeniem podobnych ulg dla t 
przemysłu i podobnej konwersji wszelkich 
wierzytelności przemysłowych. Miałyby być 
one rozłożone na kilka lat, prawdopodobnie 
do trzech; oprocentowanie wynosiłoby 6% 
tocznie. Żeby zyskać materjał, została rozpi- j 
sana ankieta o stopniu zadłużenia. Materja- j 
ly z tej ankiety mają być przedłożone w ( 
ciągu 2 tygodni. Na jej podstawie będą o- 
pracowane przepisy przyszłego dekiretu kon | 
wersyjnego stanowiące właściwie częściowe j 
moratorjum dla przemysłu. j

PIERWSZY TRANSPORT PRODUKTÓW | 
MIĘSNYCH DO SOWIETÓW. W dniu 4 bm. < 
został wysłany do Moskwy pierwszy wagon , 
próbnego transportu produktów mięsnych, j 
Wysyłka ta nastąpiła w myśl projektu, ; 
przedstawionego przez dyrektora Giełdy , 
mięsnej p. J. Bułhaka, członka delegacji 
rolniczej, lotóra prowadziła bezpośrednio , 
rokowania z przedstawicielami Sowietów w s 
ramach planu eksportowego „Sowpolłorgu". 
Wysłany obecnie, zgodnie z zawartą umową . 
transport, składa się ź ładunku szmalcu, ’ 
słoniny solonej produkcji warszawskiej, 
tusz wolowych, cielęcych, baranich i wie- . 
przowych różnych gatunków. W ślad za tym 
transportem, którego celem jest zapoznanie 
czynników sowieckich z polskiemi produ; 
kiami mięsnemi, nastąiraią — w zależności 
od ostatecznego uzgodnienia warunków 
handlowych tej tranzakcji — dalsze więk­
sze wysyłki produktów mięsnych do So- 
" ZALEGŁOŚCI W KASACH CHORYCH 
ROSNĄ. Związek Kas chorych w Polsce 
notuje stały wzrost zaległości skutkiem nie­
regularnego uiszczania wkładów przez za­
kłady handlowe i przemysłowe oraz praco­
dawców. Zaległości wzrosły w ciągu ostat­
niego roku o dalsze 14 miljonów zł. i wy­
noszą 120.000.000 zł.

STAN ZATRUDNIENIA W PRZEMYŚLE. 
Według ostatnich zestawień na dzień 1 mar­
ca r.b., w przemyśle przetwórczym zatrud­
nionych było ogółem w całej Polsce 289.424 
robotników, z czego na przemysł mineralny 
przypada 16.550 osób, na metalowy 44.845, 
na chemiczny — 27.489, na włókienniczy — 
102.555, na papierniczy — 10.599, na skórza- 

, ny _ 4.429, na drzewny — 23.575, na spo­
żywczy — 56.779, na odzieżowy — 6.789, na 
budowlany — 5.561, na poligraficzny — 7.896 
W górnictwie zatrudnionych było 104.417 
robotników, w hutnictwie 52.181, na robo­
tach publicznych — '22.157 osób, w warszta­
tach kolejowych i wytwórniach wojsko- 

■ wych — 52.551, oraz w elektrowniach i wo­
dociągach 6.648 osób.

WZROST EKSPORTU ŁÓDZKIEGO. Eks­
port włókienniczy Łodzi w marcu rb. wy­
raził się ogólną cyfrą 357.6-1-2 kg. wartości 
2.876274 zł, wobec 265.300 kg. aa sumę

tramzakcyj kompensacyjnych.
GIEŁDA WARSZAWSKA. 

Dnia 7 kwietnia.
Dewizy: Holandja 560.00. Londyn 3052. 

Nowy Jork 8.90 i trzy czwarte. Paryż 55.07. 
Praga 35.07. Szwajcairja 172.25—172.27. Wło­
chy 45.70.

Obroty małe, tendencja niejednolita. Ban 
knoty dolarowe w obrotach pozagieldlawych 
8.88. Rubel złoty: 4.72 i trzy czwarte. W o- 
b rotach prywatnych: rubel srebroyl.35; 100 
kopiejek bilonu srebrnego: 0.65. Gram czy­
stego złota 5.9244. eDwiza na Berlin w. obro­
tach międzybankowych 209.70. Marki nie­
mieckie (banknoty) w obrotach prywatnych:
209.50. Funt sztenflingów (banknoty) w obro­
tach prywatnych — 50.54.

Papiery procentowe: 5 proc. poż. budowla 
na 40.75 ; 7 proc, pożl stabilizacyjna 55.50— 
54.58—53.75 (w proc.); 4 proc. poż. inwe­
stycyjna 100.00 ; 4, proc. państw, poż. pre- 
mjowa dolarowa 55.90—54.00; 6 proc. poż. 
dolarowa 55.25 (w proc.).

Akcje: Bank Polski 74.00; Starachowice 
— 9.40.

WARSZAWSKA GIEŁDA ZBOŻOWA.
Żyto I standard 700 g-1 od 20.00 do 20.50. 

Żyto II standard 687 g-1 19.50—20.00. Psze­
nica czerwona jara szklista 775 g-1 56.50—
37.50. Pszenica jednolita 742 g-1 35.50—36.50. 
Pszenica zbierana 751 g-1 54.50—55.50. Owies 
jednolity 468 g-.l 16.50—17.00. Owies zbiera 
ny 458 g-1 15.50—16.00. Jęczmień na kaszę
15.50— 16.00. Jęczmień browarny o wadze 

689 g-1 17.00—18.00. Gryka 19.00—20.00. Pro­
so 19.00—20.00. Groch polny z workiem 22.00 
—25.00. Groch Viotoria z workiem 27.00— 
51.00. Mąka pszenna luksusowa wym. 50—40 
proc. 57.00—62.00. Mąka pszenna 4-0 wym. 
60—50% 52.00—57.00. Mąka żytnia pyitl. I 
gat. 65—55% 55.00—55.00. Mąka żytnia sirtk. 
II gat. po 55% 25.00—27.00. Mąka żytnia ra­
zowa 95% 25.00—27.00. Otręby pszenne szale
10.50— 11.50. Otręby pszenme średnie 9.?0—
10.50. Otręby żytnie 9.00—10.00.
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£„ ASPIRINY!
Oo nabycia we wszystkich aptekach.

Nasz dział radiowy.
UMBERTO MAGNEZ.

Dnia 9 bm. o godz. 20 rozgłośnia warszaw 
ska nadaje popularny koncert, na którego 
program złożą się znane fragmenty opero­
we i pieśni włoskie Puccini‘ego,, Verd>i‘ego, 
Tirindelli‘ego, Vittali‘ego i innych. Jaiko so­
lista wystąpi Umberto Macnez — tenor, za­
wsze przez radiosłuchaczy miłie słuchany.

RECITAL WIOLONCZELOWY.
Dnia 9 b.m. o godz. 22 wystąpi przed mi­

krofonem rozgłośni warszawskiej jeden z 
czołowych wiolonczelistów polskich, Kazi­
mierz Wiłkomirski, z interesującym progra­
mem, którego pierwszą część wypełni sona­
ta w styliu staro - hiszpańskim — Gaspura 
Cassado, drugą — drobne utwory Maliszew­
skiego, Godard‘a, Bossfego, R. Straussa i 
innych.

SOBOTA 8 KWIETNIA 1933 R.
11.50 — Komunikat meteorologiczny. 11.5? 

Sygnał czasu, hejnał z Wieży Mairjackiej. 
12.10 — Koncert z płyt gramofonowych. 13.05 
Komunikat gospodarczy. 13.10 — Poranek 
szkolny ze Lwowa. 15.10 — Komiumiikatt eks- 
porttowty. 15.15 — Komunikat gospodarczy.
15.25 — Wiadomości wojskowe i strzeleckie.
15.35 — Słuchowisko dla młodzieży p.t.: 
„Podróż po gwiezdnych szlakach" M. J. Bur- 
deckiej. 16.00 — Muzyka lekka. 1620 — Od­
czyt dila maturzystów (Daial „Hiśtorja").
16.40 — „O Bertrandzie Riusselhi" (z cyklu 
„Współczesne zagadnienia filozoficzne") — 
wygł. prof. Kazimierz Ajdiuikiewicz. 17.00 — 
Skrzynka pocztowa Cioci Heli dla dzieci.
17.25 — Intermezzo muzyczne. 17.40 — Od­
czyt. 18.00 — Odczyt dila malturzystów 
(Dział ,,Biolo®ja“) pt.: „Metabolizm jako 
przyczyna ciągłości życia" — wygł. prof. 
Stanisław Sumiński. 18.25 — Muzyka lekka. 
19.00 — Rozmaitości. 19.10 — Józef Aleksan­
der Gałuszka odczyta utwory własne. 19-30 
„Na widnokręgu". 20.00 — Muzyka lekka — 
w przerwie wiadomości sportowe. 22.06 — 
Koncert Chopinowski w wykonaniu Alek­
sandra Michałowiskiegot. 212.40 — Feljeton 
p.t.: „Wiosenne nastroje zoologa poczciwe­
go" — wygi. p. Stanisław Sumiński. 22.55 — 
Komunikat meteorologiczny. 23.00 — Mu­
zyka taneczna. 23.30 — Wiadomości z kraju 
dla członków Polskiej ekspedycji polarnej 
na „Wyspie Niedźwiedziej". 23.35 — Muzy­
ka taneczna.

1.779.409 Kronika Olkuska.
Kinoteatry w Olkuszu wyświetlają 

dzisiaj:
„Orzeł11: Pieśń Cabaliera.
•Dorn robotniczy: Głos pustyni (film 

polski).
X NOWY LEKARZ POWIATOWY. Le­
karzem powiatowym w Olkuszu, na 
miejsce śp. Zakrzewskiego, został dr. Ma- 
rjan Kiciarski z powiatu Wileńsko- 
Trockiego. Nowy lekarz już urzęduje. 
X POSIEDZENIE RADY MIEJSKIEJ 
W OLKUSZU odbędzie się w dniu 19 
bm. o godiz. 7 wieczorem. Od kilku dni 
w Magistracie olkuskim odbywają się 
posiedzenia komisyj: technicznej, po­
datkowej i wodociągowej oraz omawia­
ne są budżety poszczególnych działów 
tych przedsiębiorstw.
X ZE STRAŻY W STARCZYNOWIE. 
Na niedzielnem walnem zebraniu człon­
ków straży ogniowej w Starczynowie, 
gm. Bolesław, po przyjęciu sprawozda­
nia z działalności zarządu za rok ubie­
gły, wybrano nowy zarząd straży z na­
stępujących osób: pp. Józef Kieres — 
prezes, Stefan Foryś — wiceprezes, Ju- 
ljan Spyra — sekretarz, Jan KaLiciński 
— skarbnik, Jan Foryś — naczelnik, St. 
Stopa — zastępca, Piotr Rodasik — go­
spodarz. Komisja rewizyjna pp.: St. Ka- 
sperkiewicz, Wojciech Skubis i Wł. Fo­
ryś.
X ZEBRANIE KOŁA ZWIĄZKU POD­
OFICERÓW REZ. W OLKUSZU odbę­
dzie się w dniu 9 bm. we własnym loka­
lu o godz. 11 rano. Sprawy kulturalno- 
oświatowe i przysposobienia wojsko­
wego.
X POŻAR. W dniu 6 bm. pożar zni­
szczył zabudowania Izydora Kołodziej­
czyka w Jangrooie, oraz pewną ilość 
Zboża i sprzęty domowe. Ogień został 
zaprószony przez nieuwagę jakiegoś 
przechodnia.
X ZA KŁUSOWNICTWO. Starostwo 
olkuskie w drodze administracyjnej u- 
karało mieszkańców wsi Kosmolów, gm. 

: Rabsztyn Pawła Gałkę i Józefa Stacha 
po 6 tygodni bezwzględnego aresztu za 

. kłusownictwo (zakładanie sideł na za- 
jApe>).

SZCZYT ROZTARGNIENIA.
— Widziałem już wielu roztargnionych 

ludzi, ale rekord pod tym względem pobi’ 
nasz kasjer Pieniążkiewicz.

— A cóż on zrobił?
— Zwiał do Ameryki i zapomniał zaora' 

kasy.
SZCZĘŚCIE W NIESZCZĘŚCIU.

— Pewnie ojciec, kiedy przeczytał ..ftye 
świadectwo, jokiwał głową i sypnął oi w 
skórę. .

— Nie, miał wrzód i:i szvi i zwichniętą 
rękę.



Nr. IW. „KURJER ZACHODNI* sófiofa 8 Ewiełma 1935 irofcu.

Z CAŁEJ POLSKI
KATASTROFA LOTNICZA ,

W TORUNIU.
W czwartek około godz. 10.30 rano wy­

darzyła sę w Toruniu wstrząsająca katastro­
fa lotnicza, w czasie której śmierć poniósł 
por. pilot Zawadzki. W czasie lotu ćwiczeb­
nego zdienzyly się dwa samoloty. Jeden z 
nich wpadł na dom przy ul. Reya 24 i roz­
wali! jedną część domu. Dom stanął w pło­
mieniach. Samolot spłonął doszczętnie. Dru­
gi kierowany przez por. Jankowskiego zdo­
łał szczęśliwie wylądować na lotnisku. Szczę 
śliwym zbiegiem okoliczności w domu, na 
który spadl samolot, nie było mieszkańców, 
jedynie na parterze 3-letnie dziecko Basia 
Tobiaszówna, doznała ciężkich poparzeń. Na 
miejsce wypadku zjechała straż pożarna i 
przedstawiciele władz cywilnych i wojsko-

ŻYDOWSCY UCIEKINIERZY 
Z NIEMIEC.

Onegdaj wieczorem kilkunastu żydów, o- 
bywateli polskich, prześladowanych w cza­
sie teraru hitlerowców w Berlinie, przekro- 
szyło granicę polską na punkcie granicz­
nym Bytom - dworzec, by udać się w głąb 
kraju. Kilku z nich było pokaleczonych i 
miało obcięte brodiy. Ponieważ pozostawili 
w Niemczech swoje rodziny, nie chcą wy­
jawiać bliższych szczegółów maltretowania, 
obawiają się bowiem zemsty ze strony Niem 
ców. Jeden z nich, niejaki Bernard Sz. z 
Dotrmundu, opowiadał, że w związku z ostał 
niemi wypadkami zamknięto w więzieniu 
dortmundzikiem przeszo 60 żydów, obywateli 
polskich, których dotychczas jeszcze nie wy­
puszczono. Według podań przybyłych u- 
chodlźców. jeszcze znaczna ilość dalszych u- 
ciekinierów jest w drodze do Polski.

RATUSZ NA LICYTACJI.
Magistrat Rudy Pabjanickiej znalazł się 

w nielada opałach. Grozi mu sprzedanie ra­
tusza na licytacji. Były burmistrz tego mia­
sta, lekarz naczelny Kasy chorych, nabył 
dla miasta połać ziemi za 250.000 złotych od 
niejakiego Weigta. Na ktalo należności 
wiplacił dotychczas magistrat 113.000 zł., a 
na resztę czekał p. Weigt długo i cierpliwie. 
Wreszcie stracił cierpliwość i wniósł do są­
du prośbę o wystawienie na licytację ratu­
sza miejskiego.

.WERA WEKSLOWA
KS. BIELSKIEGO.

Słynna sprawa fałszerzy wekslowych księ­
cia Edwarda Bielskiego i jego szwagra Wań­
kowicza, zatacza coraz szersze kręgi, tak 
że zakończenia śledztwa spodziewają się nic 
wcześniej jak za kilka miesięcy. Ostatnio 
Bielskiego ponownie przesłuchano, a to w 
związku z toczącym się we Lwowie proce­
sem rejenta Meyera, oskarżonego o ogrom­
ne sprzeniewierzenia depozytów na szkodę 
kłijentów, okazuje się bowiem, że na drogę 
występku pchnął go nie kto inny właśnie 
tylko książę Bielski, który nabył u niego 
za ćwierć miljona kamienicę we Lwowie, 
płacąc całą sumę wekslami, które później 
okazały się sfałszowane.

JAK KOBIETY ZDOBYŁY 
PRACĘ DLA MĘŻÓW.

Przed paru miesiącami donieśliśmy, że kil­
kuset bezrobotnych w Zarzeczu kolo Żywca 
przybyło do Katowic, aby w śląskim urzę­
dzie wojewódzkim szukać ratunku dila 
swych rodzin. Bezrobotnych przyjął wów­
czas naczelnik wydziału pracy i opieki spo­
łecznej, który obiecał im pracę. Niestety, po 
upływie kilku tygodni obietnice ąie spraw­
dziły się, wobec czego postanowiły żony 
bezrobotnych udać się do naczelnika, które­
go silą s,prowadzono dó starosty, celem przy 
spieszenia prac, związanych z udzieleniem 
zajęcia dla mężów. Skutek był ten, że kil­
kudziesięciu bezrobotnych znalazło pracę 
przy regulacji Wisły. Energiczne kobiety 

jednak zostały pociągnięte do odpowiedzial­
ności karniej za przeszkadzanie w urzędo­
waniu. Sąd okręgowy skazał 20 kobiet z Za­
rzecza na " dni więzienia, zawiezsając im 
karę na dwal ata.

CENNE WYKOPALISKO.
Na polach majętności pp. Slabędzkich w 

Wąpielu, niedalego Gniezna, podczas prac 
rolnych natrafiono na resztki urny ze znacz­
ną ilością starodawnych monet. Powiadomio­
ny o tem odkryciu iptsytut prehistoryczny 
w Poznaniu wydelegował do Wąpiela prof. 
Zakrzewskiego, który, dokonawszy szczegó­
łowych oględzin miejsca odkrycia, zabrał 
znalezione pieniądize do zbadania. Według o- 
pinji profesora pochodzą one z 10 wieku 
po Chrystusie, co oznaczałoby, iż są monę-

Sławny angielski pociąg ekspresowy .Jłoyal Scot", składający się z olbrzymiej maszyny 
i sześciu wagonów, został w ub- środę załadowany w Filbury - Docks pod Izuidynem 

na okręt, celem przetransportowania go na wystawę w Chicago.

ŻYCIE PRYWATNE
Raniona

Gdy mówi się o najpopularniejszym ro­
mantycznym kochanku amerykańskiego fil­
mu, to któż przy tem nie pomyśli odrazu 
o Ramonie Nowarro, tym smukłym mło­
dzieńcu o południowej urodzie? _ , .

Ramon NovaiTo, który obecnie święci 
dwunastą rocznicę przynależności do gwar­
dji znakomitości ekranu, jest istotnie jed­
nym z niewieflu, którzy z roku na rok zy­
skują coraz większą popularność. I dlatego 
nie od rzeczy będzie przyjrzeć się jego ka- 
rjerze od wczesnej młodości.

Jako najstarszy z dzie-ięciorga rodzeń­
stwa, przyszły bohater filmu „Naucz mnie

KINO

dawniej
Kino-Teatr 

„Udziałowy”

Chartes Laughton, Ciaudette Colbark, Eliasa Landi i Fredrie March.

WKRÓTCE: Polski film o niebywatem rozmachu i traaai 

„POD TWOJĄ OBRONĘ"

tami z czasów Chrobrego, stanowiąc tem 
samem wielką rzadkość historyczną, gdyż w 
tym czasie monet w Polsce było niezmiernie

JAK DORĘCZYĆ SKARGĘ - 
ZMARŁEJ.

Jeden z obywateli miasta Gorlic otrzyma! 
następujące zawiadomienie z miejscowego 
sądu, pisane stylem, zaiste urzędowym:

„Zawiadamia się powoda, że skargi pozwą 
nej nie doręczono, gdyż jak z relacji wyni­
ka, pozwana zmarła. Wzywa się zatem po­
woda o podanie sposobu doręczenia skargi 
pozwanej do dni 14 pod rygorem uznania 
skargi za cofniętą". Sposób? Najprostszy. 
Doręczyć skargę dozorowi cmentarnemu...

Novarro.
kochać1* musiał już od bardzo wczesnej mło­
dości sam się utrzymywać, aby ulżyć nieco 
rodzicom, którzy z trudnością usiłowali 
sprostać swoim obowiązkom wobec tak licz­
nej gromady dzieci. Miejsce urodzenia No- 
varra, Meksyk, miejsce ciągłych zamieszek 
i rewolucyj, było najmniej podatnym grun­
tem do utrwalenia sobie tam pewnej egzy­
stencji. Wkrótce więc Ramon wyjeżdża poza 
granice swej ojczyzny, by w Stanach Zjed­
noczonych, tym kraju nieograniczonych moż 
łiwośei, szukać swego szczęścia.

Zdobycie szczęścia nie było jednak tak 
łatwe, jak mu to obiecywała jego młodzień­

cza lekkomyślność, teimbardzięj, że wma­
wiał sobie, iż śpiewem zawojuje nietyiko 
Stany, ale cały świat i że stanie się drugim 
Caruso. Ostatecznie zdołał jednakże, kształ­
cić się dalej w śpiewie i muzyce, którym to 
sztukom oddawał się z zapałem w domu ro­
dzicielskim jeszcze od wczesnego dzieciń­
stwa. Bez fachowego wykształcenia, bez 
znajomości języka angielskiego, próbuje 
Ramon w Ameryce różnych zajęć. Jest ko­
lejno pomywaczem w smołowniach, kelne­
rem w restauracjach, bileterem w kinach. 
Jednocześnie, poza muzyką i śpiewem, 
kształci się również w sztuce tanecznej. Aż 
wreszcie przystaje do wędrownej trupy za­
wodowych tancerzy, dzięki czemu dosfaje 
się do Kałifornji, gdzie trupa ta otrzymuje 
engagement do pewnego filmu. Moment ten 
jest początkiem wielkiej _ kar jery Ramona 
Samienegosa, jak właściwie brzmi prawdzi­
we nazwisko przyszłego „Poganina1*.

Gdy już raz znalazł, się Ramon w Holly­
woodzie, postanowił nie wyjeżdżać stamtąd 
tak długo, jak długo nie zdobędzie sławy. 
W niejednej scenie zbiorowej występował 
jako statysta aż dnia pewnego pewien ame­
rykański malarz, opętany ideą sfilmowania 
historji Omara Kayyaua, zwrócił uwagę na 
Ramona i po licznych próbach zdecydował 
się powierzyć główną rolę temiu zupełnie 
dotychczas nieznanemu młodemu artyście. 
I nie omylił się w swych przewidywaniach. 
Ramon wstępnym bojem podbił serca pu­
bliczności. Następnie przyszła propozycja 
wielkiego Rexa Ingrama i nowy sukces w 
filmie tego reżysera. Droga do sławy stała 
©tworem. Na wniosek Rexa Ingrama młody 
artysta przybrał sobie pseudonim Ramona 
Novarro. Picrw-tzem jego przedsięwzięciem 
po podpisaniu kontraktu z wytwórnią Me­
tro - Goldwym - Mayer było sprowadzenie 
całej rodziny do Hollywoodu i zajęcie 
się kształceniem rodzeństwa w zawodach 
przez nich samych obranych. Zaś sam No- 
varro prowadżił życie nad wyraz skromne, 
obcując tylko z niewielu wybranymi i w 
dalszym ciągu kształcąc się w śpiewie i mu­
zyce. Zupełnie niespodziewanie przydało 
mu się to bardzo, gdy powstał dźwiękowiec, 
a piękny głęboki tenor Novarra zaczął po 
raz pierwszy zachwycać w „Poganinie". Za­
bezpieczywszy rodziców i rodzeństwo, wy­
budował sobie Roman nowoczesną willę, 
daleko od ruchliwego życia amerykańskiego 
meiropolji filmowej. Willa ta jest osiat- 
niem słowem architektury i techniki. No- 
vanro chętnie oprowadza gości po całym 
domu, udzielając objaśnień z właściwym 
sobie południowym temperamentem.

SARNY W LASKU BULONSKIM.
Mało komu wiadomo, że ,w ustronnej czę­

ści Lasku B(dońskiego żyje jeszcze pewna 
ilość sarn. Niestety, ostatnie lata były dla 
nich katastrofalne. Biedne zwierzęta nie mo­
gły przyzwyczaić się do ruchu autorobilo- 
wego, wiele z nich poprostu zginęło pod ko­
lami, reszta, prawdopodobnie zaledwie kil­
kanaście sztuk, stała się niezmiernie płochli­
wa i kry.ie się w najgęstszych zaroślach. 
Postanowiono więc ją wyłapać i umieścić w 
nowym ogrodzie zoologicznym w yincen.nes. 
W tym celu urządzono obławę, w której 
wzięli udział wszyscy dozorcy Lasku Bu- 
lońskiego wraz ze strażą leśną w Ramboiril- 
let, Udało się jednak napędzić do zastawio­
nych .sieci tylko parę sztuk, wobec tego nie­
zadługo obława będzie powtórzona.

ZE SPORTU.
„UNJA" - C. K. S.

W niedzielę 9 b.m-, t- j. j<wtiro o godz. 15.50 
na boisku w Czeladzi odbędą się pierwszo 
•w bieżącym sezonie zawody o mistrzostwo 
kl. A pomiędzy powyżeeemi druźyjnannii.

O godz. 15.50 przedimecz rezerw. Zawody 
te Ijudzą olbrzymie zainteresowanie wśród 
■sfer’sportowych ponieważ Um-ja wystąpi w 
swym najlepszym składzie i kreowano jest 
na mistrza. W U.nji girać będą Sobiedia.rdt, 
Gwóźdź, Miernik — wszyscy z „Warty'1 za- 
wierckiej.

MIGNON G, EBERHART.

Gdy minie zawieja...
(Te Mystery ot Hunting‘s End.) 

Przekład autoryzowany z angielskiego 
24 .

Na ten widłak Teresa wrzasnęła tak przeraźli­
wie, że wszyscy zerwaliśmy się z krzeseł, a z ku­
chni wyjrzała płaska twarz Brunkera. Pot eon do- 
wiedziałam się, że Aneta, przerażona tym krzy­
kiem, zaryglowała swoje drzwi i wlała w siebie 
drugą butelkę czerwonego francuskiego wina,

Powstało ogólne zamieszanie. Teresa krzycza­
ła, jak opętana, Helena dzwoniła zębami, dygota­
ła i paplała. Łucja zaś, zupełnie jakby krzyk Te­
resy rozluźnił w niej jakąś sprężynę, powtarzała 
“-hrapliwym donośnym głosem: _

— To Hutber. On tu jest. To Huber. On tu jest. 
Huber! Huber.

Mężczyźni jak zawsze bezradni wobec hi­
sterii, kręcili się po sali, częstując Teresę wodą, 
wódką i obcęgami od ognia. Te ostatnie (Miarowa! 
jej Morse, nie wiem, w jakim celu, ale pewnie i on 
sam llie wiedział.

Podeszłam do niej, roztrąciłam. otaczające ją 
czarne ramiona i przydusiłam dłonią rozkrzycza­
ne usta. Chciała mi się wyrwać. Oczy jej gorzały 
nieprzytomnie między czannemi, lepkiemi rzęsami- 
Mam wrażenie, że chciała minie ukąsić, chociaż 
wszyscy wiedzą, jak to trudno ugryźć kogoś 
w dłoń’; trudno i okropnie nieprzyjemnie. Skóra 
iei twarzy wydala mi ote w dotknięciu ateista jak.

ciepły kit. Powoli uspokoiła się i złapała oddech- 
Puściłam ją i ooifuęlam sję, czując że mój biały 
fartuch przeszedł cały zapachem jej perfum.

Matil blada jak ściana włącznie do warg, opa­
nowała sytuację.

—- Jesteśmy wszyscy znużeni i powinniśmy 
iść spać ’— rzekła spokojnie i siląc się na swobodę, 
zapytała: — Cięciu, czy Brunker ma cioci przy­
gotować sandwiez?

Łucja, która po uspokojeniu Teresy zapadła 
ponownie w ponure zamyślenie, oderwała nieru­
chome oczy oa drzwi dawnego pokoju Hiibara i od­
powiedziała niezwykle potulnie:

— Proszę cię, Matil!
Poczem popatrzyła groźnie po obecnych i za­

trzymała wzrok na Teresie.
— Ty •— tyś sprowadziła śmierć na Habera 

■— zgrzytnęła ni stąd ni zowąd, jakby wypluwa­
jąc słowa z szerokich, sinych, zachłannych ust. 
Oczy jej miały wyraz poprostu ohydny — Przez 
ciebie musiał umrzeć. Ty! — groziłaś! — Ty! — 
leciałaś na niego! Onby się nigdy z tohą nie oże­
nił.

Helena wydała zduszony odgłos, coś w rodza­
ju śmiechu, pomieszanego z płaczem i krzykiem. 
Stara zwróciła się błyskawicznie w jej' stronę.

— I oiebieby nie wziął — szczeknęła. — Ba­
wił się jedną i drugą. Nie miałyście o co byc o sie­
bie zazdrosne, sprzeda jne kukły! Pfuj!

Pogarda jej i nienawiść były tak gwałtowne, 
że przez chwiiilę nikt nie odważył się powiedzieć 
dowa. Wkońou jednak O‘Leary wziął ze stolika 
mały, mosiężny dzwoneczek i zadzwonił. Cichy, 
metaliczny dźwięk wydał si^ po krzyku Łucji aż

niesamowity. Bruinkor wszedł tak szybko, że posą­
dziłam go, 'iż podsłuchiwał pod drzwiami.

— Proszę przygotować sandwucz dla cięci — 
rozkazała z wysiłkiem Matei.

— Co, chcesz mnie wpakować do łóżka? — 
wrzasnęła staną. — Dobrze. Pójdę. Jestem stara, 
znużona — pójdę się położyć. — Ruszyła wózkiem 
po gładkiej podłodze. Rozstąpiliśmy się w m.ileże­
niu. Odjeżdżając do swego pokoju, odwróciła się 
groźnie.

— Jestem silniejsza, niż wy wszyscy — rze- 
kła chełpliwie i dodała coś, czego nigdy nie zapo­
mnę.

— Co się tyczy Hubertą, to wiedzcie, że za­
służył na śmierć. O, dobrze zasłużył. — Potrzą­
snęła triumfalnie siwą głową i obrzydliwą brodą 
i znikła-

N<ie pamiętam, jak się rozstałam z resztą towa­
rzystwa. Byliśmy wszyscy pod wistrętnem wraże­
niem. Strach, który chwytał nas za gardła przez 
cały wieczór, tak się spotęgował, że ja przynaj­
mniej strąciłam poczucie rzeczywistości. Mówiono 
sobie dobranoc, żałowano ciepłego ognia, wymie­
niano grzeczne uwagi, zjawił się Brunker z doda- 
ikoweuii kocami. Mafii wyraziła nadzieję, że bę­
dzie nam się dobrze spało. Słuchałam i patrzyłam, 
lecz wszystko wydawało mi się dziwnie nierealne, 
oprócz wichury, kręcącego się niespokojnie psa 
i wspomnienia brzydkiej tyrady Łucji. Kot, który 
objadł się w kuchni tak, że napęczmał jak balom, 
wrócił cicho do sali i usadowiwszy się przed 
Ogniem, wpatrzył sic złowieszczo w czarne szyby 
najbliższego okna,
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NAJWIĘKSZY WYBÓR!
WÓD KWIATOWYCH 

PERFUM
ŚMIGUSÓWEK 

oraz wszelkich art. kosmetycznych 

W. KRUPSKI 
dawniej 2446

Sklep Fabr. „SIŁA” 
Sosnowiec, Hale Rozwoju 
Hurt. CENY B. NISKIE. Detal.

WYTWÓRNIA WĘDLIN 2423

„Z A G Ł Ę BIA N K A”
Sosnowiec ul. Narutowicza 19. Filje: 3-go Maja 11 i 1-go Maja 14. Nr. tel. 2-80.

Zawiadamiamy Szanowną Klijentelę, że na nadchodzące święta Wielkiej 
Nocy jesteśmy zaopatrzeni w wielki wybór gwarantowanych szynek, oraz 
w dobrą świąteczną kiełbasę, jak również i w wędliny pierwszej jakości 
po cenach nader przystępnych.

Polecając się łaskawej pamięci Szan. Klijenteli
Z poważaniem „ZAGŁĘBIANKA” lpół. z ogr. odp.

N 
li 
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II
II

\ NAjuPORczywsze
bółe6wwy

y usuwa

f,KOWALSKINX

Chorzy na ruptury i różne kalectwa!!!

Ii
Od 1 kwietnia ordynuje 

od 9 — 12 i 4—7

Dr. Wiktor Stałowski
Katowice, Pocztowa 10.

Lekarz chorób skórnych, wenerycznych i pę­
cherza. Bezoperacyjne leczenie żylaków. 2343

3
1
I

Swędzenie ciała oraz wszelkiego rodzaju wy­
rzuty skórne usuwa

KREM LAIN-AGE (z Kogutkiem)
le^t to idealny, nieszkodliwy kosmetyk, usuwa­
jący wady naskórka tak u dorosłych jak i u dzieci

R. M. Sp. W. Nr. 5333. 6506

i
UZDROWISKA

BYSTRA KOŁO BIA­
ŁEJ — Uzdrowisko 
D-ra Szarewskiego dla 
wypoczynku lub le­
czenia. Ceny ryczałto­
we przystępne. 1645

„US1W.ON PERŁA 
BESKIDÓW11 

Korzystajcie z wiosny 
chociażby podczas wa 
kacji wielkanocnych 
świąt. Pokoje z utrzy­
maniem lub bez, pole­
ca Hotel Kuracyjny i 
Pensjonat Jamróza, — 
telef. 11. Przyjmuje 
także dzieci bez ro­
dziców. 2391

OSOBA MŁODA 
lepszej rodziny, oszczę 
dna, pracowita, dosko 
nala znajomość goto­
wania, wszelkich prac 
domowych, chlubne 
świadectwa, poszukuje 
pracy. Zgłoszenia pod 
„Skromne warunki11— 
„Kurjer Zachodni"1 — 
Sosnowiec. 2386

GRAFOCHEMJAl

. —I n II .......1111.
| ZADAJCIE OFERTY

POSADY 
i PRACE

OSOBA 
starsza z dobrej ro­
dziny znająca dosko­
nale gospodarstwo do­
mowe, szycie, repera­
cje poszukuje pracy. 
Łaskawe oferty pod 
„Pracowita"1. 2396

KUPNO
i SPRZEDAŻ

POTRZEBNY 
kwalifikowany nauczy 
ciel(ka) historji — za­
stępstwo w gimnazjum 
Zgłoszenia: Dąbrowa 
. Górnicza, 3-go Maja

KAMIENIC,
majątków ziemskich, 
gospodarstw rolnych, 
oraz małych domków 
w całej Rzeczypospo­
litej, największy wy­
bór do sprzedania, po­
siada jedynie biuro 
„Wawel11, Kraków, 
Grodzka 60, tel. 10S 

1734

KUPIĘ PIANINO 
w dobrym stanie. — 
Zotgórze — plebanja 
telef. 116. 2439

TAPCZAN 
otomana, kozetka bar­
dzo tanio sprzeda Za­
kład Taipicerski Bole­
sława Ratajskiego, — 
Sosnowiec, Nowa 14.

2436

Warszawski Magazyn 
Wytwornego Obuwia

I. hciyńskieno 

Sosnowiec, 
Warszawska 10.
Telefon 10-75. 

Damskie od zł. 10.00. 
Męskie „ „ 15.00.

SZYKOWNY 
kapelusik damski za 
naprawdę niską cenę 
dobi erze sobie Pani w 
Magazynie Mód — 
„WIKTORJA'". Sosno­
wiec, 3-go Maja 23. 

1745

KUPIĘ OKAZYJNIE 
wiatrówkę w dobrym 
stanie. Wiadomość w 
Administracji. 2433

KSIĄŻECZKĘ
Banku Zagłębia na 
557 zl. sprzedam za 

200 zl. Sosnowiec, — 
Kołłątaja 11 — m. 1 
oficyna parterowa.

2388

NAUKA 
I WYCHÓW.

UDZIELAM NAUKI 
języka francuskiego, 
angielskiego i niemiec 
kiego w zakresie pro­
gramu szkół średnich 
na bardzo dogodnych 
warunkach. Prowadzę 
wszelką koresponden­
cję w tych językach 
z władzami i firmami 
zagiranicznemi. Wia­
domość: Dąbrowa Gór 
nicza, ul. Okrzei Nr. 
52 — parter na lewo. 

2458

LOKALE

Lokal handlowy lub 
łinrowy ewent. z 
mieszkaniem do wy­
najęcia. Będzin, Koł­
łątaja 23 Szolc.

URZĘDNICZCE 
lub nauczycielce wy- 
najmę umeblowany
pokój z oddzielinem 
wejściem i używal­
nością łazienki. Obej­
rzeć można między 
18 — 19. Adres w 
Administracji „Ku­
rjera1". 2434

MIESZKANIE
5 pokoje z kuchnią i 
wszystkimi wygodami 
w nowym domu do 
wynajęcia. Oferty do 
Administracji pod — 
..Mieszkanie1". 2444

ZGUBIONE 
DOKUMENTY 
3 zroszę za 1 wyraz

UNIEWAŻNIAM 
zagubioną książeczkę 
wojskową wydaną
przez P. K. U. w Za­
wierciu na imię Bo­
lesław Dworak — 
gmina Niwki. 3429
MUSIAŁ EDWARD 

zgubił książeczkę woj 
skową wydlaną przez 
P. K. U. Będzin. 2440
LEJBUś KOiRNBERG 
zgubił kartę rzemie­
ślniczą Nr. 364 wyda­
ną przez starostwo 
Zawierciańskie. 2445

ROŻNE
PRACOWNIA GA- 

LANTERJI SKÓRZA­
NEJ W.JANSON 

Sosnowiec, Warszaw­
ka 12. Poleca Szan 
Klijenitełi — wszelkie 
wyroby skórzane wła­
snego wyrobu po ce­
nach przystępnych. — 
Upraszam o wykupie­
nie pozostałych repe- 
racyj. 1932

„SIATKOLIN" 
wykonuje siatki ogro 
dzeniowe, do kortów 
tenisowych i ogrodów 
siatki dó okien i drut 
kolczasty. Ceny bar­
dzo niskie. Zamówie­
nia przyjmuje „Hotel 
Wiktorja44 pokój L. 18 
Sosnowiec. 1955RUPTURY, jako też kalectwa nie wolno za­

niedbywać, gdyż skutki dla życia ludzkiego są 
bardzo niebezpieczne. Ruptura staje się wiel­
ką jak głowa ludzka i spowodować może 
śmiertelne powikłania kiszek.

Specjalne lecznicze baadaie ortopedy­
czne gumowe mojej metody usuwają rady­
kalnie najniebezpieczniejsze i najzastarzalsze 
ruptury u mężczyzn, kobiet i dzieci. Na skrzy­
wienie kręgosłupa, przeciw tworzeniu 
się garbów i gruźlicy, Ieczn. gorsety 
ortopedyczne. Dla skrzywionych nóg i pła­
skich bolących stóp, wkłady ortopedyczne. 
Sztuazne ręce i nogi. 2191

Świadectwa pochwalne wystawili prof. uniwersyt.: Prof. Dr. R. Barącz prof. dr.
J. Marischler, prof. dr. B. Kielanowski. 

Spec. J. RAP APORT ortoped. ze Lwowa 
KATOWICE, ul. DĄBROWSKIEGO 2, I piętro.

Przyjmuje od 9—1 i od 3—7. 
U W AGA: Osobiste jawienie się chorych jest konieczne.

Ubezpieczonych w Kasie Chorych przyjmuję.

NASIONA 
warzywne, pastewne 
w najlepszym gatun­
ku (pewne) poleca 

Skład Apteczny 
M. BARCZYKÓWNA 

i S-ka. Będzin, Kołłą­
taja 1. 2091

PODZIĘK O WANIĘ.
Panu Ortopedyieie J. Rapaportowi Specjaliście dla bandaży rnpturowych za­

mieszkałemu obecnie w Katowicach, ul. Dąbrowskiego 2 I piętro, składam gorąca 
podziękowanie za umiejętne założenie mi specjalnego bandaża i za skuteczne 
wstrzymanie mi mej ciężko zastarzałej i dwukrotnie bezcelowo operowanej prze­
pukliny we Wiedniu i we Lwowie, 00 zgodnie z prawdą oświadczam.;

Z poważaniem
(—) Dr. med. Maksy milj an Muenser

Lekarz kolejowy.

OźwMowe Kino
..Pałace

w Sosnowcu ul. 
Warszawska 2.

♦ 9

I”
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Sosnowiec,
Dęblińska 4

teł. 10-95.

Dziś Uroczysta Premjera!
Największy film świata pt.W CIENIU KRZYZA

(CYRK NERONA)
Od środy 5 kwietnia 1933 r. 

PO RAZ OSTATNI W TYM SEZONIE! 
BOZYSZCZE KOBIET CAŁEGO ŚWIATA

RAMON NOYARRO
przepięknym poemacie miłosnym p. t.

„NAUCZ MNIE KOCHAC”
CENY MIEJSC NORMALNE.

J«k dotychczas tak i nadal Polecamy się względom Sz. Klienteli

PRZEDSIĘBIORSTWO W VC AD A ”
PRZEWOZOWE,,™ 1 UVL/rl

KOREKTOR-
STROIOEL' 

fortepianów, pianin, 
fisharmonij. Wiado­
mość: Sosnowiec, tel. 
8-28. 2183

„WAPNO STRZE- 
MIESZYCKIE“ 

Roman Dobrzański — 
Zakłady Wapienme w 
Strzemieszycach, tele­
fon 19. Wapno palone 
wysoko procentowe 
(97.18 proc. Ca O.) bez 
fosforu i siarki, silnie 
wiążące (zlekka ce­
mentowe) nad normę 
wydajne (1 tona 1000 
kg. daje 3 metry sze­
ścienne wapna laso­
wanego). Analiza na 
żądanie. Ceny konku­
rencyjne. 2187

M1
Sosnowiec
ul. Targowa 
20, tel. 9-17.

19W Ma iT/śmienilE
KAWY 
i Herbaty.

ZAKŁAD 
MECHANICZNY 

Orla 16 — przyjmuje 
wszelkie roboty szli-
fierskie, jako to: brzy 
twy, nożyczki, noże 
do maszyn, rzeźni­
czych (specjalny an­
gielski szlif) — oraz 
wszelkie roboty me­
chaniczne. M. Hertz.

2219

DYWAN 
3x4 pluszowy tanio 
do sprzedania. Sosno­
wiec, Kołłątaja £1 — 
m. 1 — oficyna parte­
rowa. 2589

MASZYNY 
do szycia, gramofony, 
części do tychże, płyty 
zl. 250 — reperacja 
maszyn i gramofonów 
szybko, tanio solidnie 
Sosnowiec, Modirzejow 
ska 57 Ludwik Har- 
lak. 2139

uskutecznia przewozy towarów
Z KOLEI I NA KOLEJ 2301 »g 

g] PRZEPROWADZKI, PRZEWOZY PRZEMYSŁOWE. - Ig 

H, Sosnowiec, Piłsudskiego 48, telefon 10-14. 
ilBIIIIIIHIBeiHIIIIliaillllHIIIIIHIIIIIlf 

ZARZĄD BANKU LUDOWEGO W BĘDZINIE
Spółdzielni z ograniczoną odpowiedzialnością 

ma zaszczyt zawiadomić, że
ZWYCZAJNE WALNE ZGROMADZENIE CZŁONKÓW 

odbędzie się dnia 25 kwietnia 1955 o godz. 14 w pierwszym terminie, 
a w razie braku kompletu o godzinue 15 w drugim terminie w salin 
Ochronki na Górze Zamkowej z następującym porządkiem dziennym:

1) Zagajenie i wybór przewodniczącego. 2) Odczytanie i przy­
jęcie ostatniego protokółu Walnego Zgromadzenia. 5) Odczytanie 
ostatniego protokółu rewizji Związku Spółdzielni Polskich. 4) Spra­
wozdanie Władz z działalności za 1932 r. zatwierdzenie bilansu 
rachunku strat i zysków i udzielenie Radzie i Zarządowi absoluto­
rium. 5) Zatwierdzenie projektu budżetu za rok 1933. 6) Wybór 2 
członków do Rady Nadzorczej na miejsce ustępujących i 3 zastęp­
ców. 7) Wolne wnioski. _

Sprawozdanie kasowe wraz z bilansem za rok 19?2 w lokalu 
Spółdzielni do przejrzenia w godzinach biurowych.
Będzin, dnia 6 kwietaia 1935 r. 2441

mm-rtkwiEi-sitiolki 

do politurowania mebli 
i podłóg polecany przez 
Związek Pań Domu 

sprzedał 

SKŁAD APTECZNY

M. Jagiełłowicz

iiiiiihiiiiiii
Pianino

zagraniczne, bar­
dzo mało używa­
ne w doskonałym 
stanie, sprzedam 
tanio. 2435

KATOWICE,
ul. Młyńska 4.

MAGAZYN 
mód i galanterji dam 
skier i dziecinnej — 
„Helena"", Sosnowiec, 
Modrzejowska 30, ha­
le Rozwoju poleca na 
sezon wiosenny ele­
ganckie kapelusze — 
damskie. Duży wybór 
pantofli zakopiań­
skich, bieliznę _ hy- 

gieniczną dla niemo­
wląt oraz wielki wy­
bór bielizny dam­

skiej. Ceny badzo ni­
skie. 1366

TENISOWE
Talkiety, nowe naciągi 
—pantofle, piłki, oraz 
wszelkie artykuły 
sportowe poleca ko­
rzystnie „Stadjon*1, — 
Sosnowiec, Kościelna 
Nr. 6.___________ 2415

PATEFONY 
WALIZKOWE 

skrzynkowe, saliono- 
we, płyty najmod­
niejszych nagrań i w 
największym wyborze 
instrumenty muzycz­
ne, rowery, amunicję 
poleca po cenach przy 
stępnych J. BRZO­
ZOWSKI), Sosnowiec, 

5-go Maja 19. 1986
NA POST

Ryby żywe, karpie, li 
ny, sandacze, śledzie 
wyborowe, marynaty, 
grzyby, mdód jasny 
kuracyjny, masło de­
serowe — codziennie 
świeże, poleca fi rana 
Szczęsnej, Dąbrowa— 
Sobieskiego 4. 1604

■pun 61-5531 Ru. Katswice 302.712

Wiers-Z milimetrowy jednotomowy: na 1-ej stronie, względnie przed tekstem 60 gr.:' Seryjne drobne OfifłoSZCIlia. 
w tekście 45 Sr-‘> za tekstem 20 gr. Ogłoszenia drobne 10 — 50 gr. za każdy wyraz J?o w wyrMdw w kau,„ ko„tnl,,

* “• FS jg. i6.oo
nlatne Za terminowy druk oraz przestrzeganie miejsca „głoszeń Admm. nie odpowiada. -2U aronnycn ogł. 13.00 zł.
H __________ ■ 10 drobnvch ocrł. 7.00 r.ł.

sosnowiec, «■
10 drobnych ogł. 7.00 zł.

5 drobnych ogł. 4.00 zł. 
Za każdy wyraz dadatltewy daplaca się po 5 fr.


